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Posiedzenie Rady Ministrów
' WARSZAWA (PAP). Na 
posiedzeniu w dniu 22 bm. 
Rada Ministrów, z udzia­
łem przewodniczących pre 
zydiów wojewódzkich rad 
narodowych, dokonała an a 
lizy przebiegu realizacji za 
dań gospodarczych za ok­
res I kwartału oraz dwóch 
dekad m. kwietnia 1970 r.

WZNOVÜ ENIE WYiAHY 
poglądów między 
rządami PRL i NRF

WARSZAWA (PAP). We 
środę o godz. 10.30 sekre­
tarz stanu w ministerstwie 
spraw zagranicznych NRF. 
Georg Ferdinand Duckwitz 
złożył wizytę wstępną wi­
ceministrowi spraw zagra­
nicznych PRL, Józefowi Wi 
niewiczowi.

O godz. 10.45 wznowiono 
W siedzibie Ministerstwa 
Spraw Zagranicznych PRL 
wymianę poglądów między 
rządami PRL i NRF, roz­
poczętą 5—6 lutego, a po­
tem kontynuowaną w 
dniach od 9 do 11 marca 
br.

Stronę NRF reprezentuje se 
kretarz stanu Georg Ferdinand 
Duckwitz, któremu towarzyszą 
jak w spotkaniach poprzed­
nich: ambasador Heinrich Ba 
ex oraz wyżsi urzędnicy MSZ 
NRF — pani Renate Finke- 
-Osiander, dr Dedo von 
Sehen ck, Karl Heinz Buring 
oraz Gerhard Henze.

Stronę polską reprezentuje 
Wiceminister spraw zagranicz­
nych — Józef Winiewicz, któ 
remu towarzyszą: dyrektor de 
partamentu prawno- traktatowe 
go — Włodzimierz Zawadzki, 
dyrektor studiów i programo­
wania Józef Czyrek, wicedy­
rektor departamentu — Sta­
nisław W. Dobrowolski oraz 
doradcy — Bogdan Czarnecki 
i Andrzej Bereza-Jarocińskl.

z uwzględnieniem 'wykona 
nia zadań gospodarczych 
w części podporządkowanej 
radom narodowym.

W szczególności Rada Minis­
trów rozpatrzyła m. in.: wę­
złowe problemy wiosennej kam 
panii siewnej; sytuację w 
dziedzinie handlu zagraniczne­
go w 1870 r. na tle wyników 
I kwartału hr. oraz zaawanso 
wania umów kontraktowych z 
uwzględnieniem zwiększenia 
zadań na rzecz ponadplano­
wego eksportu oraz poprawy 
rytmiczności obrotów w han­
dlu zagranicznym; aktualną sy 
tuację w transporcie, dokonu­
jąc oceny czynników powodu­
jących trudności w transpor­
cie kolejowym oraz w remon­
tach parku transportowego i 
remontu dróg; przebieg wyko­
nania ważniejszych zadań gos- 
pooarczych w I kwartale 1970 
r. w przekrojach wojewódz­
kich ; podstawowe problemy 
równowagi rynkowej w 1970 
r. na tle przebiegu zaopatrze­
nia rynku w I kwartale; 
kształtowanie się podstawo­
wych relacji ekonomicznych 
oraz problem gospodarki li­
mitami godzin nadliczbowych 
w marcu i w I kwartale 
1970 r.

Na tle informacji przed­
łożonych przez Komisję 
Planowania przy Radzie Mi 
nistrów, Ministerstwo Fi­
nansów, Komitet Pracy i 
Płac, Narodowy Bank Pol­
ski oraz Główny Urząd Sta 
tystycjzny — Radą Minis­
trów określiła dalsze kie­
runki realizacji przez wszy 
stkie ogniwa gospodarki na 
rodowej planowych . zadań 
w najbliższych miesiącach 
oraz środki zmierzające do 
wzmocnienia dyscypliny i 
kontroli nad przebiegiem 
wykonawstwa bieżących i 
planowych zadań w 1970 
r., a także wytyczyła za­
dania zapewniające zgodnie 
z planem wykonanie zadań 
eksportowych.

Rada Ministrów' "wysłu­
chała sprawozdania prze­
wodniczącego Komitetu Na

uki i Techniki o stanie re 
aliizacji planu rozwoju tsch 
niki w7 I kwartale 1970 r. 
i zobowiązała ministrów do 
nadrobienia pewnych za­
ległości, jakie powstały na 
tym odcinku.

Rada Ministrów wysłu­
chała także informacji 
przewodniczącego Komisji 
Planowania przy Radzie Mi 
nistrów o głównych pro­
blemach i kierunkach prac 
nad projektem planu roz­
woju gospodarczego w ła­
tach 1971—1975.

Rozpatrzono również in­
formację Komisji Planowa 
nia przy Radzie Ministrów 
o stanie zapasów maszyn i 
urządzeń przekazanych do 
montażu wg stanu na dzień 
31 grudnia 1969 r. i usta­
lono zadania zmierzające 
do stałego, systematyczne­
go obniżania stanu zapa­
sów tych maszyn i urzą­
dzeń.

MOSKWA (PAP). Punk­
tualnie o godz. 10.00 czasu 
moskiewskiego wznowione

uroczyste posiedzenie KC 
KPZR oraz Rad Najwyż­
szych ZSRR i Federacji

Przodujące drużyny pio­
nierskie składają przyrze­
czenie, ślubując ż>ć, uczyć

łowi’* — odpowiadają ty­
siące głosów.

Następuje kolejna część uro­
czystości : przyjęcie nowych za 
stepów młodzieży do Komso- 
tnolu.

Uczestnicy manifestacji wy­
stosowali do KC KPZR list, 
w którym ślubują, że będą 
żyć, pracować i walczyć w 
myśl przykazań Lenina.

Kc * *
MOSKWA (PAP). Komi­

tet Centralny KPZR wydał 
we środę przyjęcie na 
cześć gości zagranicznych, 
którzy uczestniczą w uro­
czystościach z okazji set­
nej rocznicy urodzin W. 
Lenina.

22 bm. w dniu 100 rocznicy urodzin Lenina, przywódcy KC KPZR złożyli wieniec 
przed Mauzoleum W. I. Lenina na placu Czerwonym.

Na zdjęciu: przywódcy przed Mauzoleum W. I. Lenina. Od lewej: L. Breżniew, A. 
Kosygin, N. Podgórny i M, Suslow, CAF — AP — telefoto
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—SALI a przyszłość ludzkości —
Bieżący tydzień przebiega w Wiedniu pod zna­

kiem kilku, bardzo ważnych konferencji między­
narodowych, obok radziecko-amerykańskieh roz­
mów w sprawie ograniczenia zbrojeń strategicz­
nych SALT, obraduje IV sesja rady UNIDO i ko­
mitet do spraw administracji i koordynacji Naro­
dów Zjednoczonych, pod przewodnictwem sekre­
tarza generalnego ONZ — U Thanta.

Zabierając głos na radzie organizacji do spraw 
rozwoju przemysłowego Narodów Zjednoczonych 
— UNIDO, U Thant zaakcentował kolosalne zna­
czenie radziecko-amerykańskiego dialogu strategi­
cznego. Wyrazi! nadzieję, że oba wielkie mocar­
stwa kierując się mądrością, odwagą i wzajem­
nym zaufaniem, uwolnią, świat od zmory ustawicz­
nego wyścigu zbrojeń, a Wiedeń, leżący na histo­
rycznym skrzyżowaniu dróg między Wschodem 
a Zachodem, stanie się punktem zwrotnym w dzie­
dzinie rozbrojenia i pokoju światowego.

U Thant zajął się również problemami rozwo­
ju przemysłowego. Wskazał przy tym, że industria­
lizacja, w połączeniu z postępem naukowym i tech­
nologicznym należy dzisiaj do najważniejszych 
instrumentów zmian zachodzących we współcze­
snych społeczeństwach.

Aktualny podział produkcji światowej wykazuje 
silną koncentrację. 11 krajów przemysłowo rozwi­
niętych wytwarza 80 proc. dóbr przemysłowych, 
przy czym aż 60 proc. przypada na trzy państwa. 
Natomiast 2/3 mieszkańców kuli ziemskiej żyje w 
krajach rozwijających się — tzw. trzeciego świata. 
Palącym zadaniem stojącym przed UNIDO i in­
nymi organizacjami międzynarodowymi w tym za­
kresie jest zatem przyspieszenie tempa uprzemy­
słowienia tych krajów, celem wyrównania tak 
olbrzymiej dysproporcji w poziomie produkcji 
i stopy życiowej.

Sekretarz generalny ONZ konferował również 
i burmistrzem Wiednia na temat budowanego 
obecnie w Wiedniu tzw. miasta Narodów Zjedno­
czonych (UNO City), w którym ulokowane zostaną 
stałe siedziby UNIDO i międzynarodowej agencji 
energii atomowej.

Po 330 mim Inch qry

zostało we środę w krem- Rosyjskiej poświęcone 100 
lowskim Pałacu Zjazdów rocznicy urodzin Włodzi- 
vmrwj*nt»»»mierzą Lenina.

Uroczyste posiedzenie o-

Losowanie zadecydowało:
Górnik w finale!

330 minut walczyli w 
sumie piłkarze Górnika Za 
bnze i Romy w półfinało­
wych spotkaniach Pucharu 
Europy Zdobywców Pucha­
rów, aby ostatecznie po re 
misowym 1:1 (1:1, 1:0) wy

119 „Starfighter“
runął na ziemią

BONN (PAP). Bundeswehra 
straciła kolejny samolot „Star­
fighter”. Samolot runął we 
wtorek wieczorem niedaleko 
miejscowości Tueschenbroich 
kolo Akwizgranu.

Pilot zdołał się uratować. 
Jest to już 119 samolot tego ty 
pu, który uległ katastrofie.

—©—

Depesza Hixona 
do N. Podgórnego

MOSKWA (PAP). Prezydent 
USA, Richard Nixon przesiał 
na ręce przewodniczącego pre 
zydium Rady Najwyższej 
ZSRR, Nikołaja Podgórnego 
depeszę, w której wyraża je­
mu osobiście i narodowi Zwią 
zku Radzieckiego wdzięczność 
za serdeczny list przesłany w 
związku ze szczęśliwym po­
wrotem na ziemię pojazdu kos 
micznego „Apollo-13”.

Prezydent USA wyraził tak­
że wdzięczność za propozycje 
udzielenia przez Związek Ra­
dziecki niezbędnej pomocy, w 
chwili, kiedy podczas lotu 
„Apollo-13” powstały trudno­
ści.

niku trzeciego meczu w 
Sztrasburgu o awansie do 
wiedeńskiego finału z Man 
chester City zadecydowało 
losowanie. Los w postaci 
monety wyrzuconej przez 
sędziego meczu Machin o- 
kazał siię łaskawy dla Gór­
nika, który 29 bm. zagra 
w finale.

Drużyny wystąpiły do meczu 
w Strasburgu w następują­
cych składach:

GÓRNIK: Kosika, Gorgon,
Floreński, Oślizlo, Latocha, 
Olek, Banaś, Szoltyfik, Wil­
czek (od 91 min. Deja), Sza- 
ryński (od 105 min. Musia- 
łek), Lubański.

ROMA: Ginulfi, Bet, Scarafii 
(Benite). Salvorj, Spinosi, San 
tarini, Capello, Landini, Peiro, 
Capellini (Larosa), Petrelli.

Sędziował Machin (Francja). 
Widzów ok. 15 tys.

Spotkanie rozpoczęło się 
dość pechowo, gdyż już po 
niespełna 2 minutach gry 
nastąpiła na stadionie po­
ważna awaria oświetlenia. 
Po 15 minutach grę wzno­
wiono, ale już 5 minut póź 
niej awaria się powtórzyła 
i mecz przerwano na blis­
ko pół godziny.
9 Dokończenie na str. 2

21 bm. w ośrodku lotów ko­
smicznych w Houston odbyła 
się konferencja prasowa za­
łogi „Apollo-13”. Astronauci 
mówili o awarii, która jak 
wiadomo nastąpiła na pokła­
dzie statku kosmicznego.

Na zdjęciu: od lewej — do­
wódca statku „Apollo-13” Ja­
mes Lowell, Jack Swigert i 
Fred Haise.

CAF — UPI — telefoto

tworzył przewodniczący 
Rady Ministrów ZSRR, A- w 
leksiej Kosygin.

Jako pierwsza wystąpiła 
Lidia Fotijewa — członek 
partii od 1904 roku, która 
pracowała z Leninem, by­
ła bowiem sekretarzem Ra 
dy Komisarzy Ludowych 
oraz Rady Pracy i Obrony.

W czasie posiedzenia zabie­
rali następnie glos przedsta­
wiciele partii i narodów z ca­
łego świata.

Przemówienie końcowe wy­
głosił Aleksiej Kosygin.

Obchody setnej rocznicy 
urodzin Włodzimierza Le­
nina — powiedział m. in.
A. Kosygin — stały się 
wspaniałą manifestacją 
triumfu jego sprawy, trium 
fu wielkiej siły żywotnej 
jego idei i jego nakazów.

A. Kosygin podziękował 
serdecznie gościom za ich 
przyjazne słowa i życzenia 
dalszych sukcesów, dla 
KPZR i narodu radziec­
kiego.

MOSKWA (PAP). 22 
kwietnia 1970 , r. — dzień 
100 rocznicy urodzin Wło­
dzimierza Lenina. Moskwa 
— stolica Kraju Rad, plac 
Czerwony — serce miasta.
U stóp mauzoleum wodza 
rewolucji niezliczone wieńce

się i walczyć tak, jak na­
kazywał Lenin.

„Bądźcie gotowi” — 
brzmi hasło. „Zawsze go-

Sesia leninowska w FG
Wczoraj w Gdańsku z oka­

zji 100 rocznicy urodzin Leni­
na odbyło się nadzwyczajne 
posiedzenie Senatu Politech­
niki Gdańskiej. W obradach 
wziął udział sekretarz KW 
PZPR JERZY HAJER, konsul 
generalny ZSRR w Gdańsku. 
IWAN BORISOW, a także 
przedstawiciele współpracują­
cego z PG Leningradzkiegó 
Instytutu Budowy Okrętów.

Uczestnicy posiedzenia wy­
słuchali trzech referatów <> 
dorobku naukowym Lenina, a 
następnie zwiedzili wystawę 
pt. „Lenin w Polsce”.

Apel FIR do narodów świata
WIEDEŃ (PAP). W Wied­

niu obradowało biuro Mię­
dzynarodowej Federacji Ru 
chu Oporu FIR. W obra­
dach , uczestniczyli przed­
stawiciele narodowych or­
ganizacji kombatanckich i 
ruchu oporu z 18 krajów 
europejskich i z Izraela. 
Brał w nich także udział 
jako obserwator przedsta­
wiciel jugosłowiański. Pol­
skę reprezentowała dele­
gacja ZBoWiD w składzie: 
minister Włodzimierz Le­
chowicz, wiceminister Ka­
zimierz Rusinek oraz Józef 
Szkuta i Gustaw Alef-Bol- 
kowiak.

Biuro opracowało przed­
łożony przez wiceministra 
Rusinka apel do narodów 
Europy i świata w związku 
z 25 rocznicą zwycięstwa 
nad hitlerowskim faszy­
zmem.

W NRF siły militaryzmu 
i odwetu są jeszcze wciąż 
żywotne i nie poprzestają 
w akcji przeciwstawiania 
się pierwszym krokom na

Ha większy polski olać budowy za granicą
W Ilmenau położono kamień węgielny
pod pierwsze obiekty

BERLIN (PAP). We śro­
dę 22 bm., na największym 
polskim placu budowy za 
granicą — w Ilmenau ko­
ło Erfurtu, rozpoczął się 

‘decydujący etap robót. Za­
inaugurowało go położe­
nie kamienia węgielnego 
pod pierwsze obiekty prze 
mysłowe, realizowanego tu 
dla gospodarki NRD kom­
pleksu inwestycji. Wyko­
nawcami wszystkich prac 
budowlano - instalacyjnych 
są załogi przedsiębiorstw 
z Krakowa, Gdańska, Gdy 
ni, Warszawy, Poznania i 
Rzeszowa.

W Ilmenau budowana 
jest fabryka porcelany 
oraz tzw. „dzielnica prze­
mysłowa”, w skład któ­
rej wchodzą: huta szkła 
technicznego, zakład urzą 
dzeń laboratoryjnych i za­
kład materiałów przewo­
dzących. Ich zrealizowanie 
jest bardzo trudnym przed

sięwzięciem. Obiekty zloka 
lizowane są w górskim te 
renie u podnóża Lasu Tu- 
ryngskiego. Wyrównanie 
terenu wymaga m. in. wy 
sadzenia skał metodą gór­
niczych robót strzałowych. 
Dodatkowym utrudnieniem 
są różne poziomy wysokoś 
ci, na których powstają za 
kłady, co wymaga m. in. 
odpowiedniej organizacji 
systemu transportowego.

drodze korzystnej ewolucji 
politycznej NRF —- wska­
zuje apel,’

Uznanie wszystkich gra­
nic jest ważnym warun­
kiem bezpieczeństwa Euro 
py —- akcentuje apel.

Wszystkie organizacje ru 
chu oporu powinny popie­
rać inicjatywę zwołania 
opartego na szerokiej ba­
zie kongresu narodów, któ 
rego celem byłaby mobili­
zacja mas w sprawie odby 
cia międzynarodowej kon­
ferencji bezpieczeństwa.

Najpiękniejszą formą ucz 
czenia pamięci naszych ko 
lęgów poległych w walce 
z faszyzmem będzie speł­
nienie ich ideałów, to jest 
zagwarantowanie bezpie­
czeństwa ich krajom ojczym 
stym na świecie, na któ­
rym zapanuje pokój i przy 
jaźń między narodami — 
stwierdza na zakończenie 
podniosły apel biura Mię­
dzynarodowej Federacji Ru 
chu Oporu — FIR.

Biuro omówiło szczegóło 
wo program obchodów 25- 
-lecia zwycięstwa nad fa­
szyzmem hitlerowskim, or­
ganizowanych przez FIR. 
Postanowiło również, iż w 
obchodach organizowanych' 
w Niemieckiej Republice 
Federalnej przez Związek 
Ofiar Faszyzmu — VVN, 
21 czerwca br. wezmą u- 
dział delegacje kombatanc 
kie ze wszystkich państw 
koalicji antyhitlerowskiej.

POGODA
Przewidywany przebieg po­

gody dla wybrzeża wschodnie 
go na 23 bm.

Zachmurzenie duże,- okresa­
mi opady deszczu. Tempera­
tura od 5 do 12 stopni, wiatry 
dość silne południowo-zachod­
nie.

TYDIJEŃ KULTURY 
NIA JEZDNI

JEŚLI PIŁEŚ — NIE SIADAJ ZA KIE­
ROWNICĄ; JEŚLI JEDZIESZ — NIE PIJ 

ALKOHOLU
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Żyć, uczyć się i walczyć - tak jak nakazywał Lenin

W MOSKWIE ZAKOŃCZYŁO SIE UROCZYSTE POSIEDZENIE
KC KPZR i Rady Najwyższej ZSRR
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14 908 tys. zł na SFBSil
14 900 000 zł wpłaciło 

społeczeństwo naszego wo­
jewództwa na SFBSil w I 
kwartale br., co stanowi 
22 proc. tegorocznego 
planu.

Tym razem najlepiej spi 
sali się mieszkańcy po­
wiatu puckiego — 29,7 
proc. rocznego planu, na­
stępnie gdynianie — 25,4 
proc., mieszkańcy m. Tcze­
wa — 24,3 proc., także
Elbląga — 23,8 proc. itd.

Gdańsk na SFBSil wpla 
cii 4 841 000 zł, co stano­
wi sumę znaczną w po­
równaniu z innymi miasta 
mi, a także całymi powia­
tami województwa, ale o- 
znacza wykonanie planu 
rocznego w 22,1 proc.

Najsłabiej plan zrealizo­
wali — o czym przykro 
pisać — mieszkańcy za­
możnego powiatu elblą­
skiego — 14,3 proc., m.

Sukcesy pilskie
w Oberhausen

WARSZAWA (PAP). Jak in­
formuje „Film Polski” — na 
zakończonych ostatnio Między 
narodowych Dniach Filmu 
Krótkomatrażowego w Oberhau 
sen (NRF), filmy polskie o- 
trzymaly dwie nagrody. Na­
grodzono utwór animowany Ste 
fana Schabenbecka „Inwazja” 
oraz dokumentalny — Kazi­
mierza Karabasza „Sobota Gra 
żyny A. i Jerzego T”.

Łącznie na festiwalu w Ober 
hausen przyznano 12 nagród.

-------0--------

Polski obiekt 
energetyczny 
w Jugosławii

WARSZAWA (PAP). Jak in­
formuję „Cekop” w elektrow­
ni KOSSOVO w Jugosławii na 
podstawie kontraktu zawarte­
go przez tą centralę, przekaza 
ny został do eksploatacji blok 
energetyczny o mocy 200 MW. 
Kotłownię, opalaną węglem 
brunatnym, o wydajności 650 
ton pary na godzinę, wykona­
ły polskie fabryki zjednocze­
nia budowy maszyn ciężkich 
,,Zemak”. Elektrownia Kossa- 
vo jest już trzecim obiektem 
tego typu z pięciu elektrowni 
dużych mocy budowanych w 
ramach współpracy polsko-ju­
gosłowiańskiej.

;. „

RÓŻNE

GARAŻU — Wrzeszcz, re­
jon Morskiej — Sobótki — 
Jaśkowej Doliny, poszuku- 
j ę. Tel. 41-26-87. G-7033
POSZUKUJĘ garażu, oko­
lice Oliwy lub Przymorza. 
Tel. 52-46-4L______   G-7Q36
USŁUGI radiotelewizyjne, 
tel. 31-84-36, Sitarek. G-6106 
POGOTOWIE telewizyjne, 
Ryszka, teł. 22-13-47. S-1057

Sopotu — 16,7 proc. i po­
wiatu sztumskiego — 18,2 
pfrie., w którym — jak 
wiadomo — z funduszu te­
go pobudowano już wie­
le, a i wiele jeszcze bę­
dzie się budować, trudno 
więc przypuszczać, aby 
nie zauważyli nowych o- 
światowych inwestycji mie 
szkańcy tego powiatu.

(P)

spraw zagranicznych
k?aS6w skandynawskich
za europejską ' bezpieczeństwa

HELSINKI (PAP). Głów 
nym tematem spotkania mi 
nistrów spraw zagranicz­
nych krajów skandy naw s-

Nixonowski „plan wielnamraji"
pud obstrzałem krytyki

WASZYNGTON (PAP). Ostat 
nia wypowiedź prezydenta Ni 
xona na temat Wietnamu spot 
kala się z krytycznym przy­
jęciem ze strony członków 
kongresu i obserwatorów po­
litycznych USA.

Senator Harrison Williams o- 
kreślil decyzję o częściowym 
wycofaniu wojsk USA z Wiet­
namu południowego jako „nie 
jasną i niezadowalającą”. Pod 
kreśli! on, że większość Ame­
rykanów wypowiada się za 
całkowitym wycofaniem wojsk 
z Wietnamu.

Senator Fred Harris, również 
niezadowolony z decyzji pre­
zydenta powiedział, iż „nie do 
przyjęcia jest to, że za rok 
w Wietnamie południowym po 
zostanie jeszcze 284 tysiące 
żołnierzy amerykańskich”.

Członek izby reprezentantów 
Donald Frazer uważa, że pre­
zydent ugiął się pod nacis­
kiem generałów z Pentagonu, 
domagających się zwolnienia 
tempa zmniejszania liczebności 
wojsk USA w Wietnamie po­
łudniowym. Zdaniem kongres 
menów, jest możliwe, że żoł­
nierze, których wycofanie już 
zapowiedziano, zaczną opusz­
czać Wietnam południowy do 
piero na krótko przed upły­
wem terminu zakończenia tej 
akcji.

Korespondent dziennika „Wa 
shington Post” zwraca uwa­
gę, że „rozciągając wycofy­
wanie 150 tysięcy żołnierzy do 
wiosny przyszłego roku, prezy 
dent wyciągnął zyski politycz­
ne, nie podejmując żadnych 
zobowiązań odnośnie istotnej 
zmiany tempa wycofywania 
wojsk”. Zdaniem korespontlen 
ta prezydent „Może w najbliż 
szych miesiącach dowolnie 
zmniejszyć szybkość wycofy­
wania wojsk” a następnie 
zwiększyć ją w miarę wzmaga 
nia się kampanii przed wybo 
rami do kongresu.

Dziennik zwraca dalej uwa­
gę, że według opinii wyższych 
wojskowych, w związku z „sy 
tuacją w Kambodży i Laosie 
Stany, Zjednoczone powinny 
pomyśleć o odroczeniu dalsze 
go wycofywania wojsk”.

Przemówienie prezydenta Nl

xona — pisze w artykule wstęp 
nym dziennik „New York 
Post” było próbą przekonania 
amerykańskiego narodu, że wy 
darzenia w Azji południowo- 
-wschodniej rozwijają się Z 
tak zwanym rządowym „pla­
nem pokoju”.

Próba ta — stwierdza dzien­
nik — była pozbawiona szcze­
rości i realizmu, podobnie 
jak wypowiedź Nixona na te­
mat wielkich sukcesów jego 
programu „wietnamizacji”.

kich w Helsinkach, które 
odbyło się w dniach 21 i 
22 bm. była europejska 
konfer encj a bezpieczeństwa 
i szanse jej zwołania.

Politycy skandynawscy 
wypowiedzieli się zgodnie 
za potrzebą rozpoczęcia 
konkr etnyeh przy gotow ań

generałów
RZYM (PAP). Jeden z depu­

towanych włoskich zgłosił w 
parlamencie interpelację do 
ministra obrony w sprawie — 
jak się wyraził — „inflacji” 
generałów. Odpowiedź mini­
stra potwierdziła słuszność te­
go określenia. Okazało się, że 
Włochy mają formalnie w siu 
żbje 528 generałów armi lądo­
wej, przy 192 etatach, 207 ad­
mirałów marynarki wojennej, 
przy 64 etatach oraz 65 gene­
rałów lotnictwa, przy 21 eta­
tach.

Światowe rekordy 
radzieckich kosmonautów

MOSKWA (PAP). Fe 
deracja sportu lotnicze­
go ZSRR została oficjał 
nie powiadomiona przez 
Międzynarodową Fede­
rację Lotniczą (FAI) o 
zatwierdzeniu wyników 
uzyskanych przez ra- 
dzieckięh lotników-kos- 
monautów na statkach 
kosmicznych „Sojuz-6”, 
„Sojuz-7” i „Sojuz-8”, 
którzy pod koniec ub. r. 
(11—18 października) do 
konali lotu grupowego, 
wykonując równocześnie 
szereg eksperymentów.

Jako rekordy świato­
we zatwierdzono rezul­
taty uzyskane w grupo­
wym locie orbitalnym 
dwóch statków kosmiez 
nych z pięcioma kosmo 
nautami na pokładzie, 
a mianowicie: czas trwa 
nia lotu — 35 godzin 
19 min. 33 sek i dłu­
gość lotu — 989,242 km.

Zdobywcami tych rek or 
aów są: Anatolij Filip- 
czenko — dowódca stat­
ku „Sojuz-7”, Wladis- 
law Wołkow — inżynier 
pokładowy, Wiktor Gor- 
batko — inżynier-nauko 
wiec, Władimir Szata- 
łow — dowódca statku 
„Sojuz-8” i Aleksiej Je 
lisiej ew — inżynier po­
kładowy.

Jako rekordy świato­
we zatwierdzono rów­
nież wyniki uzyskane w 
locie grupowym trzech 
statków kosmicznych z 
siedmiu kosmonautami 
na pokładzie. Są to: czas 
trwania lotu — 4 godz. 
24 min. i 29 sek., prze­
byta odległość — 123,425 
km.

Rekordy te u stano wio 
ne zostały, po raz pierw 
szy, a zdobyli je ci sa­
mi kosmonauci.

do konferencji i zwiększe­
niem międzynarodowej ak 
tywnoścd w tym kierunku. 
Nie ogłoszono natomiast 
żadnej wspólnej deklaracji 
ani nie wymieniono żadne­
go terminu konferencji. Po 
litycy skandynawscy postu 
lują dokładne jej przygoto 
wanie.

We wtorek toczyła się 
dyskusja nad sprawozda­
niem ambasadora R. Enc- 
kella z jego dotychczaso­
wych Wizyt i rozmów w 
stolicach europejskich.

■ SPORT SPORT SPORT SPORT

ik w finale!

snu
GDAŃSKA; GDYNI

GDANSK
„Piotr Dunin”, „Płk Dąbek”, 

„Dolny Śląsk”, „Lewant II”, 
„Oświęcim”, „Gorlice”, „Le- 
chistan II”, „Orłowo”, „Sando 
mierz”, „Ojców”, „Syrenka”, 
„Orla”, „Metalowiec”, „Gliwi­
ce II”, „Monte Cassino”, 
„Słupsk”, „Józef Conrad”, „Ne 
reida”, „Ustka” — poi., „Han 
grid”, „Anke Pahł”, „Gloria”, 
„Leevort”, „Jakub Becker”, 
„Wilhelmine Oltman”, „Alster”, 
„Hella”, „Neckar”, „Ägäis” 
„Adele J.” — NRF, „Jalavit- 
ram” — hind., „Cleopatra” — 
ZRA, „Angeliki” — cypr, 
„Sipsah” — pak., „Vikla” — 
fiń., „Deoduce” — holend., 
„Wolhowges” — radz.

Po węgiel: „Brise II” —
NRF, „Norffjell” — not., „Al­
fa” — fiń., „Anna Fietas” — 
NRF* „Daszava” — radz.

GDYNIA
„Huta Łabędy”, „Gen. Wal­

ter”, „Legnica”, „Narwik”, 
,, Auriga”, „Hugo Kołłątaj”, 
„Czacki”, „Zakopane”, „Bro­
niewski”, „Oliwa”, „Krasicki”, 
„Skrzat”, „Dęblin” — poi., 
„Angelic Power”, „Baltic 
Swift”, „Baltic Arrow”, „Bal­
tic Jet” — bryt., „Songjang”
— chiń., „Alisios” — peruw 
„S emira” i „Anemone” — 
grec., „Hödur” — NRF.

Po węgiel: „Baltijskij 14”,
„Baltijskij 47”, „Baltijskij 13”, 
„Wolkolomsk” — radz., „Par- 
gasport”, „Konstancia”, „Nar- 
vi” — fiń., „Barbara Breuer”
— NRF. (jad)

© Dokończenie ze str. 1
Na szczęście awaria zos­

tała w końcu usunięta i 
już do końca nie było kło 
potów z oświetleniem, jed 
naik w efekcie mecz za­
kończył się tuż przed pół­
nocą naszego czasu.

Po krótkim okresie wy­
równanej gry Górnik prze­
jął inicjatywę i opanował 
sytuację, przede wszystkim 
na środku boiska. Polacy 
raz po raz stwarzali pod 
bramką Ginulfiego groźne 
sytuacje, w czym brał u- 
dział również i Lubański, 
mimo iż był pilnowany 
stale przez dwu Włochów.

W 40 minucie przeżyliś­
my moment radości: sa­
motny rajd Lubańskiego 
środkiem boiska zakończo­
ny został silnym strzałem 
i Górnik objął prowadze­
nie 1:0.

Drugą połowę Włosi róz 
poczęli w szybszym tem­
pie, choć i Górnik kilka­
krotnie groźnie atakował. 
W 57 minucie Petrelli zos 
tał sfaulowany na po1 u kar 
nym i Capello pewnie za­
mienił karnego w bramkę. 
Wyrównanie przez Wło­
chów stanu na 1:1 wyraź­
nie zdeprymowało polski 
zespół, który dopiero pod 
koniec drugiej połowy po­
kazał kilka dobrych akcji.

Posiedzenie Komisii 
. i Sportu WRN

Wczoraj odbyło się posiedzę 
nie Komisji Turystyki i Spor­
tu WRN. W czasie posiedzenia 
omówiono problematykę spor­
tu w miejscu zamieszkania, 
przy czym referował sprawę 
sekretarz Zarządu Wojewódz­
kiego TKKF St. Lewiński, ja­
ko przedstawiciel organizacji 
wiodącej w tej dziedzinie.

Ponadto członkowie komisji 
wysłuchali informacji 0 pracy 
zespołu do spraw inwestycji 
sportowych i turystycznych 
oraz informacji o przygotowa­
niach olimpijskich w naszym 
województwie.

W czasie obrad przewodni­
czący WKKFiT B. Dyriel wrę 
czyi medale 25-lęcia sportu 
gdańskiego przewodniczącertiii 
komisji mgr inż. B. Bpgclaniu 
kowi, wieloletniemu Członko­
wi komisji inż. T. Grzybow­
skiemu oraz red. R. Satanow­
skiemu z „Dziennika Bałtyc­
kiego”.

(x)

Rozpoczęły się dogrywki« 
Włosi znów zaryzykowali 
i dokonali drugiej już zmia­
ny, natomiast w polskiej dru­
żynie w miejsce wilczka 
wszedł Deja. Polacy i Włosi 
wykazali w dogrywkach du­
że zmęczenie, ale walczyli 
ambitnie do końca. W czasie 
dogrywek więcej niebezpiecz­
nych sytuacji mieli Górnicy# 
jednak obrona włoska spisy­
wała się doskonale.

Tak więc dogrywki nie 
przyniosły rezultatu i koń-, 
cowy wyniki pozostał re-4 
misowy 1:1. Zgodnie z re­
gulaminem sędzia Machin 
przeprowadził losowanie. 
Los okazał się szczęśliwy 
dlą Górnika.

Rezultat losowania przywi­
tała licznie zgromadzona na 
trybunach Polonia francuska 
burzliwą owacją. Wokół boi­
ska przedstawiciele Polonii 
zrobili wraz z kapitanem na­
szego zespołu Oślizłą rundę 
honorową, niosąc olbrzymią 
polską flagę.

Tak więc ogólny bilans 33® 
minut półfinałowych spot­
kań Górnika z Romą dał re­
mis 4:4. Warto dodać, że dla 
Górnika wszystkie cztery 
bramki zdobył w tych spot­
kaniach Włodzimierz Lubań­
ski.

Piłkarze Górnika nie mieli 
szczęścia do sędziów. Pierwszy 
mecz w Rzymie sędziowany 
był fatalnie, podczas drugie­
go w Chorzowie stracili bram 
kę z rzutu karnego, w Sztras- 
burgu historia się powtórzyła 
i Włosi strzelili gola po rzu­
cie karnym. Trzeba dodać, że 
wśród znaw’cöw piłkarstwa 
decyzja sędziego francuskiego 
Machina wzbudziła zastrzeże­
nia. Zresztą w końcówce po­
pełni! on kilka rażących błę- 
dów.

Piłkarze Górnika powracają 
do kraju we czwartek. W Ka­
towicach spodziewani są o go­
dzinie 16.30.

(st)
—©—-

Przegrana sialkarsk
M IC S Sopot

W Warszawie rozpoczął się 
finałowy turniej mistrzostw 
Polską w siatkówce juniorek. 
W turnieju uczestniczy zespól 
MtKŚ Sopot. Nasze siatkarki 
rozpoczęły swój udział w M- 
nałach od przegranej ze Spój­
nią Warszawa 0:3 (3, 11, 5).

(st) !

USŁUGI radiowo-telewizyj­
ne poleca Techno-Mecha­
nik, Oliwa, Derdowskiago
7, tel. 52-41-14.______ G-6933
POGOTOWIE radiotelewi­
zyjne, tel. 41-98-08, Dene- 
ko. G-7035
USŁUGOWY Zakład Ma­
larski, Gdańsk-Stogi, ul. 
Niska 2a/6, Jan Pietrzak, 
wykonuje usługi dla lud­
ności. G-7015

Dyrekcji, Radzie Zakładowej Zakładu Ekspor- 
towo-Importowego w Gdańsku, zarządowi ZBoWiD 
oraz wszystkim przyjaciołom i znajomym za 
udział w pogrzebie ukochanego ojca 

ś. t p.
STANISŁAWA HADRYSIA

oraz za okazanie serca w tej ciężkiej chwili
serdeczne podziękowania składają
7345-G ŻONA, SYN i CÖRKI

Dnia 21. 4. 1970 r. zmarł nagle, przeżywszy
67 lat

JÖZEF KALINOWSKI
nasz niezapomniany kolega, starszy technik 

Instytutu Fizyki PG
Zmarły był długoletnim, cenionym 1 zasłu­

żonym pracownikiem.
Pogrzeb odbędzie się dnia 23. 4. o godz. 16.00 

ż kaplicy cmentarnej w Oliwie.
Pracownicy Instytutu Fizyki 

Politechniki Gdańskiej
K-2459

Dnia 20 kwietnia br. zmarła przeżywszy lat 62 
najdroższa matka, teściowa, babcia i siostra 

ś.tP.
JANINA ZIĘTEK

z d. Górska
Nabożeństwo żałobne odbędzie się 23 kwietnia 

1970 r. o godz. 9 w kościele Sw. Krzyża w Rumii. 
Po nabożeństwie wyprowadzenie zwłok na cmen­
tarz parafialny w Rumi.

O czym zawiadamia pogrążona w smutku 
S-1656 RODZINA

Po długich i ciężkich cierpieniach zmarł w
wieku lat 71 najukochańszy mąż, ojciec i dziadek 

ś. t P.
WŁADYSŁAW STANULEWICZ

starszy mechanik PMH 
Msza św. żałobna , odbędzie się dnia 24. 4. 1970 r. 

•, o godz. 8.00 w kościele parafialnym w Gdyni-
1-Cisowej, po czym nastąpi wyprowadzenie zwłok na 

miejsęowy cmentarz.
Pogrążona w smutku

S-1692 RODZINA

MOTORYZACYJNE
„WARSZAWĘ M-20” sprze­
dam. Malbork, tel. 474, od
godz. 19.   P-275
„WARSZAWĘ M-20”, rok 
produkcji 1964, stan do­
bry,. sprzedam. Nowy Port, 
Gronkiewicza 14 m. 2.

_____________G-7040
rOPÖNlT bezdętkowe 640 
X 13 do „Forda’ ’kuplę. 
Tel. 41-81-59. po godz. 16.

Wszystkim biorącym u- 
dział w pogrzebie

ś. t p.

Feliksa Kelpa
serdeczne podziękowania 

składa
7344-G RODZINA

Najukochańszy, najlep­
szy mąż, ojciec, teść, dzia 
dek, pradziadek

ś. t P.
JÓZEF SZYMAŃSKI

odszedł od nas na zaw­
sze w 92 roku życia, dnia 
21. IV 1970 r.

Uroczystości pogrzebo­
we odbędą się dnia ?4 
bm. o godz. 13.15 w koś­
ciele Matki Boskiej Bo­
lesnej w Orłowie.

W żalu pogrążona 
S-1710 RODZINA

Pióra strusie 
rajery

pilnie kupi
PAŃSTWOWA OPERA i 

FILHARMONIA 
BAŁTYCKA, 

Gd.-Wrzeszcz, al. Zwy­
cięstwa 15, tel: 41-06-69.

K-21',4

NIERUCHOMOŚCI
DOM na przedmieściu War­
szawy, bardzo dobrze u- 
sytuowany, sprzedam. A. 
Woźniak, Warszawa, ul. 
Ciszewska 9._________ P-372
GOSPODARSTWO rolne 10
ha ziemi, w tym 1 ha łą­
ki wraz z zabudowaniem, 
w dobrym położeniu — Pę­
powo, pow. kartuski, blis­
ko trójmiasta pilnie sprze­
dam. Stanisław Arendt, 
Żukowo, ul. Dr Majkow­
skiego 2, teł. 335. P-282
GOSPODARSTWO 6,5 ha .z
inwentarzem martwym i ży 
wym lub bez, duży sad, — 
sprzedam. Cena do uzgod­
nienia na miejscu. Wanda 
Szynwelska, Barchnowy, 
pow. Starogard Gd., p-ta 
Jabłowo. P-247

LOKALE

MIESZKANIE komfortowe 
we Wrzeszczu — 3 pokoje, 
II p. zamienię na podob­
ne — Lublin. Oferty Biuro 
Ogłoszeń Gdańsk pod G- 
-7023.

W dniu 20 kwietnia 1970 roku zmarł 

STANISŁAW TARNOWSKI 
kierownik zespołu i wieloletni zasłużony pracow­
nik Gdańskiego Biura Projektów Budownictwa 
Ogólnego, odznaczony Medalem Dziesięciolecia 
i odznaką „Przodownika Pracy Socjalistycznej” 

Pogrzeb odbędzie się dnia 23 kwietnia br. o 
godz. 14.00 na cmentarzu Centralnym na Sre- 
brzysku.

Wyrazy głębokiego współczucia rodzinie 
składają

Dyrekcja, POP, Rada Zakładowa, 
koledzy i załoga GBPBO

K-2456
m

ZAKŁADY STOLARKI BUDOWLANEJ 
w Gdańsku-Wrzeszczu, ul. Partyzantów 67/68 

zawiadamiają,

że nagrody z funduszu gospodarności ez. A 
za rok 1969 rozpoczęto wypłacać w dniu 

20 kwietnia 1970 r.
Reklamacje związane z wypłatą nagród należy 
składać na piśmie do Rady Robotniczej w terminie 
do dnia 20 maja 1970 r. Po tym terminie żadne 

reklamacje nie będą uwzględniane.
K-2433

LUKSUSOWE mieszkanie, 
kwaterunkowe (72 m kw.), 
wszelkie wygody, c.o., cen­
trum Częstochowy, zamie­
nię na podobne lub mniej­
sze w trójmieście. Oferty 
Biuro Ogłoszeń Gdańsk — 
pod G-7017.

PALMĘ daktylową sprze­
dam. Wrzeszcz, Kliniczna 
2a, WPIB III piętro, do 
godz. 15. G-7913

KWATERUNKOWE dwa
pokoje z kuchnią, wygoda­
mi, c.o., centrum Wrzesz­
cza zamienię na podobne 
3 lub 4-pokojowe, Gdańsk. 
Oferty Biuro Ogłoszeń — 
Gdańsk pod G-7027.
WRZESZCZ: — mieszkanie 
dwu pokojowe, nowe bu­
downictwo (piece), zamie­
nię na podobne lub więk­
sze. Tel. 41-52-51. G-7037
OLIWA: zamienię miesz­
kanie, nowe budownictwo, 
M-4, wysoki parter, na 2 
oddzielne mieszkania M-2, 
w nowym budownictwie — 
śródmieście. Oferty Biuro 
Ogłoszeń Gdańsk pod G 
-7039.

SPRZEDAŻ
KOMPLET mebli używa­
nych oraz wózek dziecię­
cy, kombinowany na wy­
sokich kołach tanio sprze­
dam. Sopot, ul. Władysła­
wa IV 30, Swieczkowski

_____________P-281
ROWER młodzieżowy oraz 
motorower „Komar” sprze 
dam. Tel. 31-25-50. G-7038

WÓZEK dziecięcy, kombi­
nowany sprzedam. Nowy 
Port, ul. Władysława IV 
12 C/4. G-7030

NAUKA

UDZIELĘ korepetycji. Oli­
wa, Dąbrowszczaków 32 
„I”/12. G-7014

gane wykształcenie wyższe techniczne ze znajomoś­
cią branży motoryzacyjnej i obrotu towarowego oraz 
5 lat praktyki w zawodzie, średnie techniczne i 9 
lat praktyki, , lub wyższe ekonomiczne ze znajo­
mością branży motoryzacyjnej i obrotu towarowego 
oraz 5 lat praktyki w zawodzie. Warunki pracy. i 
płacy do uzgodnienia. Przy zgłoszeniu się należy 
przedłożyć: dokumenty osobowe wymagane przy
zatrudnieniu oraz książeczkę ubezpieczeniową z 
aktualnymi wpisami. K-2416

ZAWIADAMIAMY zaintere­
sowanych absolwentów' z 
lat ubiegłych, że 5 maja br. 
rozpoczynamy zajęcia na 
kursach przygotowawczych 
do wyższych uczelni tech­
nicznych i ekonomicznych. 
WZS „Oświata”, Wrzeszcz, 
Waryńskiego 4, tel. 41-21-82.

K-2393

LEKARSKIE

DR DZIEWANOWSKI, skór­
ne, weneryczne, Gdańsk. 
Sw. Ducha 25/27, telefon 
31-63-88. G-7074
DR KRAJEWSKI Stani­
sław, skórne, weneryczne, 
Wrzeszcz, Marchlewskiego 
13, obok dworca, telefon 
41-06-97. G-7331
DR Z. KRAJEWSKI, skór­
ne, weneryczne, Wrzeszcz, 
Grunwaldzka 24, telefon 
41-06-47. G-6019

Biuro Zbytu Przemysłu Motoryzacyjnego „Behamot” 
Oddział Rejonowy w Gdańsku, ul. Jedności Robot­
niczej 57 zatrudni ze skierowaniem z Wydziału Za­
trudnienia kierownika działu handlowego. Wyma-

KOMUNIKAT
Zasadnicza Szkoła Budowy Okrętów Stoczni im. Ko­
muny Paryskiej w Gdyni przyjmuje uczniów do na­
uki zawodu w specjalnościach:

— monter kadłubów okrętowych,
— monter maszyn i urządzeń okrętowych#
— monter rurociągów przemysłowych.

WARUNKI PRZYJĘCIA:
— ukończona szkoła podstawowa,
— wiek 15—16 lat.
— pozytywne wyniki badań lekarskich i psycho­

logicznych.
Nauka zawodu trwa 3 lata. Okres nauki jest wlicza­
ny do okresu zatrudnienia w stoczni. Uczniowie otrzy­
mują wynagrodzenie zgodnie z przepisami o nauca 
zawodu. Istnieje możliwość otrzymywania dodatkowej 
pomocy materialnej (dla sierot, półsierot i dzieci z 
rodzin wielodzietnych). Absolwenci ZSBO mają możli­
wość dalszego kształcenia się w przyzakładowym 
Technikum Budowy Okrętów dla Pracujących. Kan­
dydaci wstępnie zakwalifikowani do przyjęcia zosta­
ną zawiadomieni pisemnie o dokładnym terminie ba­
dań lekarskich i psychologicznych, przewidzianych W 
m-cu czerwcu. Podania należy kierować na adress 
Ośrodek Szkolenia Zawodowego Stoczni im, Komuny 
Paryskiej w Gdyni, ul. Energetyków 13a, w terminie 
do 31 maja br. K-2235

POLSKIE KOLEJE PAŃSTWOWE 
Oddział Ruchowo-Handlowy w Gdyni 

przyjmuje uczniów (chłopców) na rok szkolny 1970/71 
do Zasadniczej Szkoły Zawodowej PKP w zawodzie 
operatora przewozów kolejowych. Po odbyciu trzy­
letniej nauki i stażu absolwenci przechodzą na sta­
nowiska operatora biura wagonowego, konduktora 
rewizyjnego, kierownika pociągu, magazyniera han­
dlowego, manewrowego, ustawiacza i dyżurnego 
ruchu III kl.

Do szkoły przyjmuje się kandydatów, posiadających 
świadectwo ukończenia 8 kl. szkoły.

Świadczenia będą otrzymywali zgodnie z przepisa­
mi obowiązującymi w PKP.

Szczegółowych informacji w sprawach przyjęcia 
udziela referat ogólny, pokój nr 6 w Oddziale Ru- 
chowo-Handlowym PKP w Gdyni, plac Konstytucji 
nr 3, dokąd należy składać podania z dołączeniem 
życiorysu, dokumentu urodzenia, 3 fotografii, wykazu 
ocen z poszczególnych przedmiotów za I półrocze ro­
ku szkolnego 1969/70 wraz z opinią szkoły podstawo­
wej odnośnie stwierdzenia możliwości uzyskania 
przez ucznia świadectwa ukończenia 8 kl. szkoły pod­
stawowej.

Termin składania podań do 30 maja 1970 r. K-2432
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Mieszczą się w nieciekawych warunkach loka­
lowych — w licznych baraczkach, których stan 
techniczny, nie mówiąc już o BiHP, pozostawia 
bardzo wiele do życzenia. Obecnie znajdują się 
na uboczu, bo w Oliwie przy ul. Pomorskiej, dziś 
jeszcze stanowiącej polną drogę, ale za 5 lat ma­
jącej się przekształcić w nowe wielkie osiedle mie 
szkaniowe „Pomorska 2”.

Jkj| OWA o Robotniczej szarpane krawędzie tzw.
Wytwórni Urządzeń kołnierza; v/szystkie gwin

Elektrotechnicznych im. J. ty zamalowane farbą... W i to powoduje niektóre fJnfeh
nnrQn7Q/»>i hrnW w wvlrnnnwcturiA niepodjęcia Odpowiednich

nia stosowała ostrzejsze 
kryteria kontrolne. Ale — 
i tu zaczyna się błędne 
koło — produkcję goni 
pośpiech, gonią napięte 
terminy dostaw, goni wre­
szcie olbrzymie zapotrze­
bowanie na produkowane 
tu asortymenty. Jednocześ 
nie — jak wspomniałam — 
warunki lokalowe są tu 
trudne i chyba również

wiązaniu tej tak prze­
cież ważnej sprawy. Bo 
nawet 3-letni okres, to 
bardzo mało dla budowy 
nowego zakładu. Sprawa 
przyśpieszenia decyzji jest 
więc pilna, a tu cisza...

Ten stan na pewno nie 
wpływa mobilizująco na 
ponad 300-osobową załogę. 
Bo i perspektywa nie jest 
ciekawa, grozi — w razie

Marchlewskiego, spółdziel- oprawach przemysłowych 
ni pracy, która w czerwcu — jarzeniowych ujawnio- 
br. obchodzić będzie swe no zbyt słabe zamccowa- 
2Ó-lecie istnienia. Jedno- nie stateczników, zerwane 
cześnie jubileusz ten zbie- gwinty mocujące odbłyśni­
ka się z 5-łetnim okre- ki, skrzywione ramiona o- 
sem ścisłej współpracy praw, zarysowania i ubyt- 
spółd-zielni ze wszystkimi ki lakieru, źle wypaloną 
W kraju stoczniami pro- farbę odbłyśnikową, za- 
dukcyjnymi, remontowymi brudzenie farbą innego 
i rzecznymi, jako koope- koloru, 
ranta w dostawie opraw
oświetleniowych. Ten ro- sortymentów — wyroby czte 
dzaj produkcji, przejęty z rech, % uwagi na zbyt dużą 
bydgoskiego „Famoru”, po *lość usterek, nie nadają się 

. ,, do obrotu handlowego. A do-Wierzono oliwskiej spó..- dać należy, że próbki do kon 
dzielni Z inicjatywy Głów troli pobierano z zapakowa­
nego Komitetu do spraw 
Kooperacji z Gospodar­
ką Morską, obejmującego 
swym zakresem 5 woje­
wództw.

braki w wykonawstwie. 
Wreszcie fakt, że spół­
dzielnia niektóre typy oś­
wietleń robi na zasadzie 
wyłączności, w jakiś spo­
sób stępia spojrzenie kon­
troli technicznej. Bo prze­
cież i tak wezmą. Muszą...

f^O tego całego gaiima- 
tiasu przyplątała się 

ostatnio jeszcze jedna spra 
Na 5 skontrolowanych a- wa. Spółdzielnia otrzyma­

ła wymówienie zajmowa­
nego terenu z dniem 31 
grudnia br. w związku z 
projektowanym na tym 
terenie rozpoczęciem budo­
wy osiedla. Termin ten 
nie jest chyba ostateczny, 
gdyż prac jeszcze nie roz­
poczęto. Ale, za 2—3 lata,

nych już i przeznaczonych na 
wysyłkę partii.

OŻNA spytać: gdzie

kroków — zamknięciem 
zakładu. Stąd może i pew­
ne rozluźnienie w dyscy­
plinie jakości produkcji. 
Bo przecież zawsze tak 
nie było. Spółdzielnia ma 
na swym koncie piękne 
sukcesy — ot, choćby wy­
konanie oświetlenia dla 
olbrzymiego hotelu „Ra- 
sija” w Moskwie, czy tele- 
centrum moskiewskiego. 
Ma za sobą bezbrakowy 
eksport, sięgający wielu 
dziesiątek milionów zł.

To wszystko jednak nie 
rozgrzesza...

A. OBRQWSKA

Czekamy 
na nowości

Gdańska spółdzielczość 
pracy penetruje ostatnio 
rynek, aby zbadać zapo­
trzebowanie na nowe wy­
roby. W związku z tym 
w Biurze Konstrukcyjno- 
Technologicznym Woje­
wódzkiego Związku Spół­
dzielczości Pracy powoła­
no zespół konstruktorów, 
którzy zajmą się przygo­
towaniem nowej rynko­
wej produkcji.

% J‘ °’

Konkurs
„Złotego Kasztana“

Jest to konkurs na najlep­
sze opakowanie, produkowane 
w kraju w skali przemysło­
wej, a wprowadzone w ostat­
nich dwóch latach. Centralny 
Zarząd Opakowań zaprasza 
do udziału w nim projektan 
tów, producentów i użytków 
ników opakowań. Za najlep­
sze zostaną przyznane wyso­
kie nagrody pieniężne.

Wszelkich informacji o wa­
runkach konkursu udziela 
Centralny Ośrodek Opako­
wań, Warszawa, ul. Górno­
śląską 45. (o)

wobec tego kontrola
techniczna, gdzie braka- ... _

_ _ , . - . rze? Właśnie! Kontrola eksm^sja, ?ewna‘ Tyrncm-
Jak twierdzą pracowni- 0UJiM z 1968 r. zaleciła sem do te] pory brak ]est 

cy spółdzielni przejęta z m. in. zabezpieczenie jed- 
Bydgoszczy dokumentacja nołitości miar i wprowa- 
produkcji opraw żaro- dzenie instrukcji technicz­

nej dla brakarzy. Zalece-wych jest przestarzała. Od nia nie wykonano, brakarz
dłuższego czasu opracowu- nie ma żadnych opraco- 
je się nową dokumentację wanych instrukcji odbior- 
i — jak zapewnia kierów czych. Robi to „na oko”
nictwo spółdzielni — no~ 
iw a produkcja, odpowiada­
jąca polskim normom oś­
wietlenia, ruszy z dniem 
ł lipca for.

U „Marchlewskiego” pow 
staje aż 100 gatun­

ków asortymentowych róż­
nych opraw oświetlenio­
wych. Od dekoracyjnych, 
żarowych po przemysło­
we, jarzeniowe. No, i 
lampki, lampeczki dla go­
spodarki morskiej. Od wiel­
kich — opancerzonych, po 
malutkie — kojowe. Tu 
oliwska spółdzielnia ma 
monopol, jest bowiem je­
dynym w kraju wytwór­
cą tego typu opraw.

Produkcja rośnie z roku 
ha rok. Zadania tegorocz­
ne to wykonanie opraw 
o wartości 92 min zł. War 
to dodać, że 10 lat temu 
wartość produkcji spół­
dzielni wynosiła 16 min zł. 
Mimo to opraw jest stale 
za mało, zapotrzebowanie 
rynku sięga wartości 150 
min zł rocznie. Oprawki 
idą „jak ciepłe bułki”, bez 
pośrednio z warsztatu na 
wagon.

CZY jednak wyraźnie 
tu zauważana pogoń 

za ilością idzie w parze z 
jakością produkowanych 
opraw? Spółdzielcy twier 
dzą że tak, uzasadniając 
to choćby owym „obłoże­
niem” zamówieniami. In­
nego jednak zdania są kon 
trolerzy Okręgowego U- 
rzędu Jakości i Miar. W 
1968 roku, za ujawnione 
braki, 3 osoby z kierowni­
ctwa spółdzielni ukarane 
zostały karami pieniężny­
mi. Przeprowadzona po 
pewnym czasie ponowna 
kontrola ujawniła, że nie 
zrealizowano zaleceń por 
kontrolnych. Kierownictwo 
otrzymało ostrzeżenie. O- 
becnie, po kontroli, do­
konanej w okresie lutego 
— marca br. uznano stan 
jakości produkcji w dal­
szym ciągu za niezadowa­
lający, spółdzielców czeka 
więc znów sankcja.

Co jest złego w produk­
cji? Obok błędów w ist­
niejącej dokumentacji na 
oprawy, widzianych zre­
sztą przez samych spół­
dzielców, wiele do życze­
nia pozostawia wykonaw­
stwo. A więc zarysowanie 
farby na powłokach pla- 
fonier (oświetleń sufito­
wych), pogięte oprawki 
żarówkowe, utrudnione od 
mykanie zamków mocują­
cych klosze. Lampki kojo- 
We, to — zdaniem kon­
troli OUJiM — antyki. 
I do tego antyki wykona­
ne niechlujnie i z braka­
mi. Stwierdzono niecen- 
tryczne nawiercanie otwo­
rów mocujących oprawkę 
żarówki, co uniemożli­
wia jej wkręcenie; po-

według własnego gustu. 
I, jak widać, robi źle.

Sporo braków można by 
uniknąć, gdyby spółdziel­

nowej lokalizacji dla za­
kładu. Brak jest również 
limitu budowlanego, choć 
dwa poważne ministerst­
wa — przemysłu ciężkie­
go i żeglugi — zgłosiły go 
towość partycypowania w 
kosztach inwestycji. Za­
uważa się przy tym jakąś 
obojętność władz nad­
rzędnych spółdzielni —• 
Wojew. Związku Spół­
dzielczości Pracy w roz-

skiej załodze tego przed­
siębiorstwa. Nasz wybrze- 
żowy oddział PSK wysu­
nął się na czoło 10 pla­
cówek i zdobył sztandar 
przechodni Zarządu Głów 
nego Związku Zawodo­
wego Transportowców i 
Drogowców oraz Zjedno­
czenia PKS. Jest to suk­
ces tym większy, że we 
współzawodnictwie roku 
1968 gdański oddział zaj­
mował ostatnie miejsce.

Sukces ten przyniosła 
Ponad 216 tys. godzin ro ną w wysokości 20 tys. zł. najlepsza w kraju gospo-

boczych przepracowało w Z kolei II miejsce zajęła g dąrność. Gdańscy spedyto-
roku ubiegłym w czynie Gdańska Spółdzielnia Mie- i rzy wypracowali dodatko-
społecznym 24 164 rnlesz- szkaniowa, której przyzna- wo 3 300 000 zł zysku. Po-

Przodują spółdzielnie mies/kaniowe
„Przymorze“ w Gdańsku 
i „Wspólny Dom“ w Kościerzynie

Tale pracuią 
gdańscy spedytorzy

W tych dniach podsu- niki, niż w roku ubie- 
mowano zeszłoroczne ogól głym. Obecnie cala załoga 
nokrajowe współzawodnic- intensywnie pracuje, aże- 
two oddziałów PSK, przy by utrzymać zabrane Ka- 
nosząc wielki sukces gdań towicom trofeum.

J. O.

„Stefan Batory” przyćmił pozostałą część prac skła­
dających się na zadania I kwartału br. załogi Gdańskiej 
Stoczni Remontowej. A .wykonując je wszystkie z dużą 
nadwyżką, gdańscy remontowcy mają się czym poch­
walić. Obsłużyli oni 173 statki, z czego z usług remon­
towych skorzystały 53 jednostki bander obcych.

Równie pracowicie zapowiada się bieżący kwartał. 
M. in. w ramach remontów planowych, 22 jednostki 
przejdą remont kapitalny, a 32 — średni. Do poważ­
nych robót należy zaliczyć obsługę 4 statków typu B-26 
bandery radzieckiej przechodzących w Gdańsku remont 
kapitalny. .

Wśród jednostek krajowej floty handlowej znajduje 
się „Henryk Jendza”, statek, który widzimy na zdjęciu. 
Wychodzi on w kolejną podróż do portów zachodniego 
wybrzeża Ameryki Płd. M/s „Henryk Jendza” zabiera 
dla odbiorców w Ekwadorze 73 samochody marki „War­
szawa”. Są one przeznaczone na taksówki.

kańców Psiedli spółdziel- no dyplom i nagrodę pie- 
czych naszego wojewódz- niężną w wysokości 10 tys. 
twa. Ponadto 15 405 robo- zł., a III miejsce RMSM 
czogodzin przepracowali „Bałtyk” w Gdyni, której 
społecznie pracownicy tych nadano dyplom uznania, 
spółdzielni. Zwycięzców z obu grup

Ogólna wartość koszto- zgłoszono do oceny w kra- 
rysowa prac wykonanych jowym współzawodnictwie 
w czynie społecznym przez spółdzielni budownictwa 
pracowników spółdzielni i mieszkaniowego, 
mieszkańców spółdziel- Uroczystość wręczenie 
czych osiedli wzrosła w proporców przechodnich, 
porównaniu z rokiem 1968 dyplomów i nagród odbę- 
o 2 176 tys. zł. i wyniosła dzie się 27 bm. w świetlicy 
7 976 tys. zł. Oddziału Związku Spółdziel

W ramach czynu społecz ni Budownictwa Mieszka- 
nego budowano m. in. 2 niowego w Gdańsku.
przedszkola, na osiedlach 
„Przymorze” w Gdańsku, 
wysadzono 30 tys. krze­
wów i 5 tys. drzew, zbudo 
wano 18 placów zabaw i 
gier, założono zieleńce, uło 
żono setki metrów bieżą­
cych chodników oraz wyko 
nano wiele innych robót in 
westy cyj nych, porządko­
wych i estetyzacyjnych.

Ostatnio komisja współ­
zawodnictwa pracy podsu­
mowała wyniki uzyskane 
we współzawodnictwie 23 
spółdzielni (9 spółdzielni 
nie zgłosiło swego udziału 
we współzawodnictwie) za 
rok 1969, a Rada Oddziało 
wa Centralnego Związku 
Spółdzielni Budownictwa 
Mieszkaniowego i Prezy­
dium Zarządu Okręgu 
ZZPHiS wyłoniło zwycięz­
ców.

Tak w pierwszej grupie 
spółdzielni (do 20 tys. m 
kw. powierzchni użytko­
wej) I miejsce zdobyła Po 
wiatowa Spółdzielnia Mie 
szkaniowa „Wspólny Dom” 
w Kościerzynie. Przyznano 
jej proporzec przechodni, 
dyplom i nagrodę pienięż­
ną w wysokości 10 tys. zł.

II miejsce w tej grupie 
zdobyła SBM „Własne Mie 
szkanie” w Sopocie, której 
przyznano dyplom i nagro­
dę 5 tys. zł. Natomiast 
III miejsce — Lęborska 
SM, która otrzyma dyplom 
uznania.

W drugiej grupie spół­
dzielni (powyżej 20 tys. 
m kw. powierzchni użytko 
wej) I miejsce zdobyła 
PSM „Przymorze” w Gdań 
sku — Oliwie. Przyznano 
jej proporzec przechodni, 
dyplom i nagrodę pienięż-

(m)

wyższy wynik osiągnięto 
dzięki sprawnemu wyko­
rzystaniu każdej okazji 
przewozowej — żeglugi 
śródlądowej i kabotażowej, 
samolotów i wagonów oraz 
przygodnych samochodów 
ciężarowych. Na 19 tys. 
wozów, które w roku ub e 
głym zgłosiły się w Gdań­
sku po ładunek, zaledwie 
130 nie otrzymało go.

Wszystko zapowiada, że 
i na następny rok zdoby­
ty sztandar pozostanie w 
Gdańsku. W pierwszym 
bowiem kwartale br. uzy­
skano jeszcze lepsze wy-

Dialog z prezesem

- poeta-odbwrca
P® rai XVI odbyły sią
wojewódzkie eliminacje

Ponieważ i w dzien­
nikarstwie obowiązuje 
zasada wysłuchania to 
sporze drugiej strony, 
skargę ob. R. Kowal o- 
kazałem prezesowi spół 
dzielni „Zegarmistrz”. Z 
bist prezesa dowiedzia­
łem się, że 1) zwolniona 
nie ma kwalifikacji, 2) 
trudna jest we wspólży 
c.iu, 3) interwencji w 
jej obronie było już bez 
liku, 4) umowa o pracę 
została rozwiązana na 
skutek kompresji eta­
tów.
AHAJĄC się — komu 

•* uwierzyć — postano­
wiłem wyjaśnić pewne 
szczegóły. Dziwne bowiem 
się wydało, że brak kwali 
fikacji i niezgodny charak 
ter odkryto dopiero po 15 
iatach pracy. Zwłaszcza, że 
tyle prezesów u „Zegarmis 
trza” w międzyczasie się

sugerowane przez WDK 
propozycje repertuarowe, 
zamieszczone w specjalnie 
z okazji konkursu opraco 
wanej bibliografii, recytu­
jąc utwory czołowych i

zmieniło i żaden z poprzed 
ników nie dostrzegł jakoś 
tych braków. Porozmawia­
liśmy więc sobie z preze­
sem szerzej i szczerzej. Po 
toczył się między nami na 
stępujący dialog:

— Aniołów jest ma!o wśród 
ludzi. Z tym trudnym charak­
terem spółdzielnia żyła jakoś 
przez piętnaście lat. ' Dlaczego' 
tak naprawdę R. Kowal pos­
tała zwolniona?

— Musieliśmy zmniejszyć 
zatrudnienie.

— Ale, ale, jedynego żywi­
ciela rodziny można tylko skie 
rować do innej pracy.

— Spółdzielnia nie jest 
urzędem zatrudnienia. Zre 
sztą Kowal nie przyjęła no 
wego stanowiska.

— Oferowanego przed zwol­
nieniem, czy po wymówieniu 
pracy?

— Po zwolnieniu.
— A może po interwen­

cjach?
Na pytanie to nie było 

odpowiedzi.

„Trud wyzwolony” w reż. 
R. Landowskiego i Mor­
skiego Domu Kultury z No 
wego Portu z programem 
„Poezja jest jazdą w nie­
znane” w reż. A. Schnei-

mniej znanych młodych dera (oba nagrodzone w 
poetów Wybrzeża. Jak się tegorocznym festiwalu tea

Po raz szesnasty od­
były się wojewódzkie 
eliminacje Ogólnopol­
skiego Konkursu Recy­
tatorskiego.

Wojewódzki Dom Kul­
tury, dążąc do spopulary­
zowania konkursu i po­
głębienia jego walorów 
poznawczo - kształcących 
oraz do uatrakcyjnienia 
go, z roku na rok wpro­
wadzał coraz to inne, cie­
kawsze formy metodycz­

♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦

sympozjum poetyckie na
zasadzie spotkania: recy­
tator — poeta — odbior­
ca. Imprezę zaś przekor­
nie zatytułowano „Nasto­
latki nie lubią poezji?”

Jury przesłuchało 34
recytatorów (20 w kat. 
szkolnej i 14 w kat. ogól­
nej). Z tej liczby wyróż­
niono i nagrodzono za
najciekawsze propozycje 
interpretacyjne, wartościo-

okazało, ulubionym poetą 
młodzieży jest Kazimierz 
Sopuch, laureat „Czerwo­
nej Róży” w 1968 r„ a 
szczególnym powodzeniem 
cieszył się jego wiersz 
„Rwanie lnu”, następnie z 
poetów — Fr. Fenikowski 
i J. Kotlica, zaś z prozai­
ków — S. Fleszarowa-Mu- 
skat i A. Necel.

Po przesłuchaniu recy­
tatorów i ocenie, członko­
wie jury, uzasadniając 
swój werdykt, analizowali 
błędy i walory recytaęji, 
by w ten sposób pomóc

ne i artystyczne. Tegorocz ny w konkursach wybór
wy i mało wyeksploatowa młodzieży w metodzie pra

ny turniej recytatorski 
swymi założeniami i pro­
gramem szczególnie dale­
ko odbiegł od dotychcza­
sowych sposobów prowa­
dzenia konkursów. Drogą 
eliminacji środowiskowych 
i powiatowych z ogromnej 
rzeszy recytatorów wyło­
niono grupę najzdolniej­
szych, mniejszą niż dotych 
czas, a dlatego, by umo­
żliwić im bezpośredni kon 
takt i rozmowę z jurora­
mi na temat warsztatu 
pracy recytatora, doboru 
repertuaru, kultury słowa 
i interpretacji tekstów.

Tegoroczny turniej po­
myślano jako trzydniowe

tekstów: w kat. szkolnej 
— Ewę Wasiukiewicz z 
V Lic. Ogóln. z Gdańska, 
Alicję Grzybiak z I Lic. 
Ogóln. z Gdyni, Krystynę 
Chmielińską z I Lic. 
Ogóln. z Elbląga; w kat. 
ogólnej — Andrzeja Dem 
bowskiego z Pucka. Miro­
sława Urbaniaka z Gdy­
ni, Waldemara Jurkiewi­
cza z Malborka.

Wyróżniono: Renatę Ka­
nię, Annę Rynkiewicz, 
Grażynę Piotrowską, Bar­
barę Drąg, Grażynę Cie­
sielską, Eugenię Lipień, 
Grażynę Bornus, Grzego­
rza Mułkowskiego.

cy nad tekstem.
Szerokie grono miłośni­

ków poezji naszego woje­
wództwa z okazji konkur 
su wysłuchało interesują­
cych wykładów na temat 
kierunków współczesnej 
poezji i prozy przeprowa­
dzonych przez poetę Ma­
riana Grześczaka i litera­
ta Lecha Sliwonika. W

trów poezji, zorganizowa­
nym w 100 rocznicę uro­
dzin Lenina).

W sali koncertowej 
Grand Hotelu odbył się 
koncert laureatów - recy­
tatorów, połączony z wy­
stępem zespołu muzycz­
nego „Nowe Tony” z Gdy­
ni, który — podobnie jak 
recytatorzy '•— odpowie­
dział na postawione w 
tytule imprezy pytanie, że 
nastolatki nie tvlko lubią 
noezję, nie tylko dobrze 
ją recytują, ale i śpiewa­
ją... Bowiem w programie 
były piosenki, komoozvcji 
członków zespołu do słów 
znanych poetów — Tu­
wima, Baczyńskiego, Nor­
wida, Lechonia.

W wyniku przeprowa­
dzonego plebiscytu o na­
grodę publiczności za naj­
lepszą interpretację wier 
sza, najciekawszym recy­
tatorem okazała sie M;ro- 
slawa Urbaniak z Gdyni

, , . ... , . (z klubu recytatora WDK1
trakcie turnieju dużym kf6rei wrpP70n0 ^datkn- 
powodzemem cieszył się
„jarmark poetycki” — kier wą nagrodę 

ci „Płonący
niihliezpcU
świecznik*

masz książki współczesnej, w^v recytatorzy otrze

Młodzież podchwyciła Tczewa

literatury i publikacji z 
zakresu tajników żywego 
słowa. Obejrzano też 
nrzedstawienia dwóch tea 
trów poezji — DKK z

programem

mali dvnlomy i pamiątko­
we „Odznaki Recytatora 
Gdańsk 1979”.

Maria
CHOI.EWCZYtfSKA

— A jakie to było stanowis­
ko?

—Sprzątaczką
— Przy jakiej płacy?
— 1250 złotych.

— A ile przedtem zarabia­
ła?

— 1800 złotych.
— Scharakteryzujcie, preze­

sie, jej dotychczasowa karie­
rę w spółdzielni.

— 8 lat pracowała w pro 
dukcji, a przez 5 lat by­
ła kierowniczką punktu un 
sługowego.

— Czy zatem nie miała pod 
stawy do odmowy?

— Nie, praca sprzątaczki 
jest lekka, no, może tylko 
trzeba nosić węgiel do opa 
lania pieców.

Jj ESZCZE raz wróciliś-
** my do rzekomo trud** 

nego charakteru zwolnio-i 
nej. R. Kowal nie umiała 
jakoby współżyć z pracow 
nikami. W aktach jednak 
nie ma na to żadnego do­
wodu. Znajduje się nato­
miast ślad po interwencji 
pracownicy w sprawie nie 
najlepszej gospodarki ma­
teriałowej w jednym z 
punktów. Coś niecoś to 
wyjaśnia.

Do dłuższej' wymiany 
zdań doszło następnie na 
temat stosowania w spół­
dzielni prawa. Pozostaliś­
my przy własnych, odmień 
nych, w tej sprawie po­
glądach. Ja bezskutecznie 
dowodziłem, że skoro R. 
Kowal traktowano jako 
pracownicę umysłową, to 
można było zmienić jej 
warunki, a zwłaszcza roz­
wiązać stosunek pracy, tyl 
ko za 3-miesięcznym wy^ 
powiedzeniem. Prezes na­
tomiast stał na stanowis­
ku, że sprawę tę sam roz­
strzyga, na podstawie za­
angażowania przed 15 la­
ty.

— Hm, jak to jest z tymi 
kwalifikacjami w spółdzielni? 
— zauważyłem. — Ciekawej 
czy następczyni R. Kowal na 
jej kierowniczym stanowiska 
w punkcie ma lepsze?

— Oczywiście — odpo­
wiedział rozmówca.

Przy wertowaniu jednak 
dokumentów okazało się, 
że szkoły, które obie koń­
czyły różnią się tylko... naa 
wami miejscowości, w u- 
miejętnościach natomiast 
nie ma żadnej różnicy.

— Prezesie, sądząc z dat 
urodzenia, za kwalifikacje ko­
biet bierzecie ich wiek — za­
kończyłem konfrontację.

Prezes zamilkł. Może te 
raz przemówi kierownict­
wo Wojewódzkiego Związ­
ku Spółdzielczości Pracy?

Józef OGRODNIK J
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Cenna pomoc miastu
Ze względu na potrzebę żonym ruchu ulicznym ia- 

poszerzema jezdni przy ul. ki zwykle panuje gdy wra 
Kartuskiej muszą być z cają ludzie z pracy. Toteż

Nadal przy pomocy miotły
rcieay przyświeci trochę sionce, świat wydaie sie od 

razu ładniejszy, ba, nasz stosunek do niego stale sip na­
tychmiast przychylniejszy. Nie ma wszakże regaty bez 
uy,)«\tku. Takim wyjątkiem w tym przypadku jest spra­
wa otoczenia. Im bardziej przyświeca słońce, tym bar­
dziej rzuca się w oczy i razi wszelki nieład Starł winem
ni>atrZzaniedhań)rOWa<1Zenia gC«walnych porządków, usuwa­
nia zaniedbań spowodowanych zimą.

niej usunięte wielkie drze 
wa, którymi była wysadza 
na ta ulica. Tego trudnego 
i pracochłonnego zajęcia 
podj ęło się w czynie społecz 
nym Przedsiębiorstwo Tran 
sportu Leśnego dysponują 
ce odpowiednim taborem. 
Rozpoczęto prace we wto­
rek po południu, ale oka­
zało się, że jest to bardzo 
trudne zadanie przy wzmo

0 tym 
warto

DZIŚ W TRÖJMIESCIE
Dziś Miejski Weterynariat 

przeprowadza szczepienia psów 
\v gdańskiej dzielnicy Sw. 
Wojciech, w budynku przy ul. 
J. Robotniczej 457. Jutro na­
tomiast — w Gdańsku-Oruni 
w azylu przy ul. Madailri- 
skiego.

Dla aktywu młodzieżowego 
Szkół licealnych odbędzie się 
sesja młodzieżowa ku czci W. 
I. Lenina o godz. 9. Organiza 
torem sesji jest VIII L.O, w 
Gdańsku-Siedlcach (ul. Kar- 
Juska).

W auli liceum przy ul. To­
polowej we Wrzeszczu o g. 
17 odbędzie się wieczornica 
leninowska organizowana przez 
Prezydium Zarządu Okręgu 
ZBoWiD w Gdańsku. W pro­
gramie ref. doc. dr bab. R. 
Wapińskiego pt. „Lenin a spra 
wa niepodległości Polski” o- 
raz program artystyczny w 
wykonaniu uczniów liceum.

W MDK w Nowym Porcie o 
g. 19 wieczór pt. „Lenin W 
muzyce”. Prowadzi mgr A. 
Malinowski.

Podstawowa Organizacja Par 
tyj na Instytutu Morskiego w 
Gdańsku organizuje o godz. 
12 w siedzibie Instytutu uro­
czystą sesję popularnonauko­
wą z okazji 100 rocznicy uro­
dzin W. I. Lenina. Mówić bę­
dą doc. dr habil. M. Krzy­
żanowski — „Lenin a nauki 
ekonomiczne”, mgr J. Piet- 
raszewski — „Lenin a Polska” 
oraz doc. dr habil. Zygmunt 
Sójka — „Prasa i publikacje 
naukowe w oczach Lenina”.

Zakład Nowych Technik Na 
uczania Politechniki Gdańskiej 
zaprasza na filmy prezentują­
ce budownictwo okrętowe na 
świeeie. Początek o g. 16 w 
Audytorium Maximum. Wpro­
wadzenie wygłosi prof, mgr 
łnż. J. Staszewski.

W Miejskiej Bibliotece Pu­
blicznej w Sopocie przy ul. 
20 Października 876 o g. 18 
przegląd nowości wydawni­
czych — w oprać, mgr E. 
Kochanowskiej.

Red. T. Wierzbanowski mó­
wić będzie o polityce zagra­
nicznej PRL na wykładzie 
szkoleniowym dla przewodni­
ków PTTK o g. 18 w sali 
SARP w Gdańsku.

W Domu Handlowca o g. 
W — monodram w wykonaniu 
aktora H. Abbć.

W klubie ZMS przy ul. Garn 
carskiej — o g. 18 spotkanie z 
red. działu poezji „Współczes­
ności”.

W siedzibie Zw. Zaw. Prac. 
Budownictwa we Wrzeszczu 
(Chodowieckiego 7) o g. 15 
min. 30 mówić będzie o litera 
turze obozów koncentracyj­
nych mgr R. Gdaniec-Osowic- 
ka.

SZCZEPIENIA W SOPOCIE
Miejska Stacja Santtarno-Epi 

ćemiologiczna w Sopocie przy 
Pominą, że tylko do 25 bm. 
odbywają się szczepienia prze 
ciwko chorobie Heinego Me­
dina II typem wirusa. Szcze­
pieniom podlegają dzieci w 
wieku od 6 miesięcy do 15 
lat, które dotychczas nie o- 
trzymały tego typu wirusa.

Szczepienia odbywają się w: 
przychodni rej. nr 3 przy ul. 
Kolejowej 14, przychodni rej, 
nr 1 przy ul. Junaków 2 w 
godz. od 3 do 15.

f UWAGA EMERYCI, 
i RENCIŚCI I INWALIDZI!

Zarząd Zj. Zw. Emerytów i 
Rencistów w Gdyni przyjmuje 
zgłoszenia na kolonie letnie 
dla dzieci swych członków.

Zapisy w sekretariacie związ 
ku (skwer Kościuszki rvr 35) 
do 25 tom.

załoga przedsiębiorstwa po 
stanowiła swoje zajęcia od 
pracowywać po południu, 
a czyn wykonywać rano, 
kiedy jest większy spokój 
na ulicy.

Robota polega na usunię 
ciu drzew z korzeniami i 
szybkim zasypaniu ogrom­
nych wyrw, tak by nie ta 
mować ulicznego ruchu. 
W pracy bierze udział ok. 
25 osób z działów — eks­
ploatacyjnego, techniczne­
go i operatorzy sprzętu. 
Na zdjęciu widzimy wy­
wożenie jednego „drzew­
ka”, jest ich jeszcze ze 20. 
Całością prac kieruje dyr. 
S. Adamczewski.

Fot. Loretta Maczołek

WYPADKI
GROŹNA PLAGA: 

FAŁSZYWE ALARMY
Wczoraj oprócz kilku nie­

groźnych zadymień wybuchł 
jeden poważny pożar, ale straż 
pożarna była wielokrotnie a- 
larmowana fałszywymi wezwą 
matni. O poziomie umysło­
wym ludzi, którzy zabierają 
czas i strzępią nerwy ratow- 
kom naszego mienia, świad­
czą rynsztokowe słowa jakimi 
przez telefon obrzucają stra/a 
ków ci — pożal się Boże — 
dowcipnisie. Jednego z takich 
sprawców fałszywych alar­
mów' ujęto wczoraj i poniesie 
on zasłużoną karę. Ponieważ 
jednak autorami tych alarmów 
są przeważnie bardzo młodzi 
ludzie, apelujemy do rodzi­
ców, by zainteresowali się spo 
sobem spędzania czasu przez 
młodzież i by wytłumaczyli 
jej niestosowność i społeczną 
szkodliwość tego rodzaju wez 
wań.

O godz. 0.10 w nocy z 21 
na 22 bm. w miejscowości 
Bielkowo w powiecie Pruszcz 
zapalił się dach obory miej­
scowego PGR. Straty wyno­
szą ok. 50 tys. zł. Przyczyną 
powstania pożaru było praw­
dopodobnie zaprószenie ognia 
przez pracowników, (z)

W tym roku te zanied­
bania są znaczniejsze niż 
zwykle. I to wszędzie. 
Również w Sopocie, gdzie, 
skutki tegorocznej zimy są 
jeszcze w tej chwili wi­
doczne na wielu ulicach i 
posesjach. Zdążono co 
prawda z bardziej cen­
tralnych ulic wywieźć 
warstwy nagromadzonego 
piasku a główne arterie 
są już dwa razy na dzień 
zamiatane i zmywane. 
Efekty tego giną jednak 
często z powodu innych 
zaniedbań. Z wielu pose­
sji śmieci nie wywozi się 
od miesięcy, w rezultacie 
czego, obok przepełnio-

'Wysta wa
w Dworze Artusa

Wczoraj 0 godz. 14 w 
gdańskim Dworze Artusa 
nastąpiło uroczyste otwar­
cie wystawy nt. „Życie i 
działalność Lenina”. Ekspo 
naty na wystawę — foto­
gramy ilustrujące życie W.
l. Lenina oraz wydarzenia 
związane z jego wystąpie­
niami podczas pamięt­
nych dni rewolucji przeka 
zał Gdańskowi Komitet 
Wykonawczy Rady Dele­
gatów Ludu Pracującego
m. Leningradu.

W otwarciu wystawy u- 
czestniczyli: sekretarz KW 
PZPR — J. Ilajer, przed­
stawiciele władz miejskich 
z wiceprzewodniczącym 
Prezydium MRN F. Mac­
kiewiczem, przewodniczą­

cy WK FJN F. Wiehłacz, 
przestawieiele Woj. Zarzą­
du TPPR z jego przewodni 
czącym prof. R. Ceberto- 
wiczem, licznie reprezen­
towany świat kulturalny i 
artystyczny z przewodni­
czącym gdańskiego oddzia­
łu ZPAP R. Bukowskim.

Fot. W Nieżywiński

nych pojemników leżą ca 
łe sterty różnego rodzaju 
odpadów domowych. I 
nie trzeba dużego wia­
tru, żeby papiery fruwały 
daleko poza granice ma­
cierzystego podwórka. Nie 
zdobią też miasta zwały 
żużlu, pochodzącego z ko­
tłowni ani czekające na 
wywóz „zmiotki” uliczne, 
skrzętnie codziennie zgar 
niane przez sprzątaczy.

Wynika z tego, że wy­
starczyło ludzi do sprzą­
tania, starczyło ich dobrej 
woli ale zabrakło środ­
ków lokomocji na to, że­
by usunąć z miasta to, co 
powinno być usunięte,

A więc problem trans­
portu? Otóż to. Na jego 
brak cierpią wszystkie 
przedsiębiorstwa sopockiej 
gospodarki komunalnej. 
Jest to prawda, z której 
w takim samym stopniu 
zdają sobie sprawę kie­
rownicy poszczególnych in 
stytucji jak i władze mia­
sta. Ale czy zdają sobie z 
niej sprawę instancje 
szczebla wojewódzkiego? 
Od każdego miasta wyma­
ga się, żeby było czyste, 
co jest rzeczą zupełnie nor 
malną. Od Sopotu — prze 
de wszystkim. Ale. jeżeli 
miasto dysponuje tak 
skromnymi możliwościami 
transportowymi, konse­
kwencje tego muszą być 
widoczne. No i są.

Oczywiście, pozostaje je 
szcze druga kwestia, mia­
nowicie, czy te "samocho­
dy, którymi przedsiębior­
stwa dysponują, są w do­
statecznym stopniu wyko­
rzystane.

Przykłady mówią, że nie 
jest tak idealnie, że na przy­
kład wozy ZOM rzęsto stoją 
niepotrzebnie pod wysypi­
skiem, podczas, gdy pracow­
nicy zajmują się wyszukiwa­
niem złomu. A każde 15 mi­
nut to strata cennego czasu, 
za które miasto płaci nie tyl­
ko gotówką ale także... wy­
glądem.

Sprawę należytego wykorzy 
stania posiadanego transportu 
postawiono (obok szeregu 
innych spraw) na ostatniej 
naradzie w Prezydium MRN 
w Sopocie, w której wzięli 
udział przedstawiciele wszyst­
kich przedsiębiorstw komu­
nalnych. Wskazywano tam na 
potrzebę wzmożenia kontroli. 
W tym mieiscu sugestia: czy 
nie należałoby w oparciu o 
dotychczasową praktykę spró 
bować znaleźć takie bodźce, 
które zachęciłyby zomowskie 
ekipy do efektywniejszej 
pracy.

Z przedstawionych na 
wspomnianej naradzie har 
monogramów wynika, że 
wszelkie prace porządko­
we w mieście zakończone 
będą w tym miesiącu. A 
więc na 1 Maja będzie

już wszędzie należyty po­
rządek.

Nie wystarczy jednak 
usunięcie skutków, trzeba 
starać się usunąć przy­
czynę, żeby sytuacja się 
nie powtarzała. Trzeba, 
żeby z większym zrozumie 
niem do problemów „wi­
zytówki Bałtyku” pode­
szło m. in. Wojewódzkie 
Zrzeszenie Przedsiębiorstw' 
Gospodarki Komunalnej i 
Mieszkaniowej. Miasto mia 
ło np. jeszcze w tym ro­
ku otrzymać trzy wozy 
przeciwpyłowe. Ż ostat­
nich informacji, jaką po­
siada MPGK i Wydział 
Gospodarki Komunalnej 
Prez. MRN wynika, że 
niestety, samochodów tych 
nie będzie. I tak Sopot 
sprzątany będzie nadal 
przy pomocy zwykłej 
miotły...

(ad)
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Uroczyste plenum KZ PZPR 
w Stoczni Gdyńskiej

Wczoraj w Stoczni im. 
Komuny Paryskiej odbyło 
się uroczyste posiedzenie 
Komitetu Zakładowego 
PZPR z udziałem sekre­
tarzy OOP i aktywu sto­
czniowego, poświęcone set 
nej rocznicy urodzin W. 
I. Lenina. Na posiedzenie 
przybył konsul Fiedorów 
z Konsulatu Generalnego 
ZSRR w Gdańsku oraz 
przedstawiciele armatora 
radzieckiego, dla którego 
stocznia buduje statki.

Po wysłuchaniu refera­
tu okolicznościowego do­
konano podsumowania zo­
bowiązań pdjętych przez 
załogę gdyńską z tej oka­
zji. Ogólna wartość czy­
nów zrealizowanych w I 
kwartale br. wyniosła 820 
tys. zł. M. in. dzięki tym 
zobowiązaniom „Komuna”

Lenin na znaczkach pocztowych
Włączając się do obcho­

dów 100 rocznicy urodzin 
W. I. Lenina, koło PZF w 
Stoczni Gdańskiej im. Le­
nina zorganizowało w Klu 
bie TPPR w Gdańsku o- 
gólnopolski pokaz znacz­
ków pocztowych o tematy 
ce leninowskiej. W 37 ga­
blotach pokazane są zbiory 
nie tylko gdańskie, ale na 
desłane przez filatelistów 
z różnych stron kraju: Ka­
towic, Kielc, Bydgoszczy, 
Wrocławia, Opola, Pozna­
nia... Obok zbiorów do­
świadczonych już wystaw­
ców znajdują się dobrze 
zapowiadające się zbiory 
debiutantów oraz 2 zbiory 
młodzieżowe. Pokazane są 
oczywiście nie tylko znacz 
ki, ale i całostki — nawet 
ostatnio wydane w ZSRR, 
interesujące ostemplowa­
nia z miejscowości związa 
nych z imieniem Lenina, 
z wystaw filatelistycznych 
o leninowskiej tematyce.

Najwięcej znaczków z 
Leninem wydała Poczta Ra 
dziecka, to też najwięcej 
ich jest reprezentowanych 
na pokazie, ale pokazano 
również sporo znaczków 
NRD, Bułgarii, Rumunii, 
Kuby, Wietnamu i innych 
państw. Jeden ze zbiorów 
gdańskiego filatelisty za­
wiera również nalepki wy 
dawane przez marynarzy 
statków z Jeziora Gorzkie­
go z rysunkiem głowy Le­
nina.

Otwarcie pokazu odbyło się 
niezwykle uroczyście. Przewo­
dniczący Komisji Wystaw gdań 
skiego oddziału PZF — J. 
Tur powitał licznie przyby­

łych gości —• przedstawicieli 
władz z sekretarzem KW 
PZPR J. Hajerem oraz orga­
nizacji społecznych, a prof. 
R. Cebertowicz — przewodni­
czący Woj. Zarządu TPPR,

po krótkim przemówieniu do 
konał symbolicznego otwarcia 
wystawy. Można ją zwiedzać 
codziennie od g. 11 'do 19. (t)

przekazała o jeden mie­
siąc przed terminem tra­
wler - przetwórnię typu 
B-26/39, zbudowany dla 
armatora radzieckiego. Po­
nadto omówiono realiza­
cję bogatego stoczniowe­
go programu obchodów 
roku leninowskiego.

(sta)

„Mały tygrys Pietrek“ 
w teatrze „Miniatura“

Po kilkuletniej przerwie 
gdańska „Miniatura” przypom 
niała młodocianej widowni 
sztukę Hanny Januszewskiej 
„Mały tygrys Pietrek”. Spek­
takl w latach ubiegłych cie­
szył się wielkim powodzeniem 
u dzieci i nic dziwnego, ża 
obecnie wrócono do niego po­
nownie.

Odwieczny problem odwagi 
i tchórzostwa nie stracił wi­
docznie przez ten czas nic ze 
swej aktualności, bowiem dzie 
ci z niekłamanym entuzjaz­
mem i zainteresowaniem śle­
dzą przygody tytułowego bo­
hatera. Zresztą nie tylko one? 
część publiczności — rodzice i 
opiekunowie młodych widzów 
— równie byli zainteresowani 
akcją.

Niedzielna premiera została 
reżysersko przygotowana przez 
Michała Zarzeckiego, który
stworzył spektakl żywy, zwar 
ty i wciągający widza. Intere­
sująco wypadła scenografia 
Gizeli Bachtin - Karłowskiej* 
zwłaszcza dekoracje sceny
podczas burzy, czy na rynku 
w małym miasteczku umownej 
„republiki bananowej”. A już 
zachwyt małych koneserów 
sztuki ialkarskiej wzbudza 
groźny krokodyl i wrzaskliwa 
małpki, barwne jak papugi.

Akcji sztuki wiernie towa­
rzyszy ładna i melodyjna mu 
zyka skomponowana przez
Jerzego Partykę. Wymienił­
bym tu przede wszystkim ryt 
miczny marsz żołnierzy i efek 
towną balladę kowbojską.

W teatrze lalek trudno wy­
różnić aktorów, bo swój głos 
i talent oddają bohaterom ak 
cji. Ich trud pozostaje w pew 
nym stopniu anonimowy. „Ma 
ły tygrys Pietrek” w nowej 
szacie osiągnie na pewno rów 
nie wielkie powodzenie, co 
jego poprzednik sprzed kilku 
lat. Jedyne i to drobne za­
strzeżenie budzi czystość i 
niewyraźne brzmienie niektó­
rych kwestii. Kładę to na 
karb premierowego podniece­
nia i chyba pewnej... tremy.

fjad)

„Nie wytrzymują” 
-Wojciecha Młynarskiego

GDANSK, Opera, ;,W krai­
nie fantazji”, baśń baletowa, 
g. 16.30. Teatr Wielki, „Rzecz 
listopadowa”, g. 19. SOPOT, 
Kameralny, niecz. GDYNIA, 
Muzyczny, „żółta szlafmyca”, 
godz. 17.15 (zamknięte).

GDANSK „Leningrad” — 
„Jak rozpętałem II wojnę 
światową”, I s., poi., od 14
1., g. 10, 12, 14, 16, 18, 20. — 
„Kameralne”, Zestaw filmów 
dokumentalnych, poi., od 11
1., - g. 16; „Obcy”, wł., od 16
1„ g. 17.45, 20. „Kosmos” —
„Wspaniały Red”, USA, od 7
1., g. 16; „Poradnik żonatego
mężczyzny”, USA, od 16 i.,
g. 13, 20. „Drukarz”, „Delegat 
floty”, radź., od 11 1., g. 17; 
„Człowiek z przeszłością”, 
radź., od 16 1., g. 19. „Piast”, 
„Mściciel z przeklętej góry”, 
jug„ od 16 1., g. 16, 18, 20. — 
„Motlawa”, „Niezrozumiany”, 
Wł., od 14 1„ g. 15.45; „W peł­
nym słońcu”, fr„ od 18 lat, 
g. 18, 20.15. „Gedania”, „Win­
netou i król nafty”, jug., od 
14 1,, g. 16, 18, 20. „Przyjaźń”, 
„Przesuń się kochanie”, USA, 
od 14 1., g. 17, 20. „Wrzos”, 
„Naczelnik Czukotki”, radz„ 
od li 1„ g. 16; „Panna młoda 
w żałobie”, fr., od 18 1., g. 
18, 20. „Żak”, „Październik”,
radź., od 14 1., g. 16; „Jarzę­
bina czerwona”, poi., od 14 
lat godz. 18.

W'RZESZCZ „Znicz”, „Ostat 
ni świadek”, poi., od 14 1„
g. 16, 18, 20. „Bajka”, „Lenin 
w Polsce”, radź., od 12 1., g. 
10; „Dzień oczyszczenia”, 
poi., od 14 1., g. 12.30, 15, 17.30. 
20. „Tramwajarz”, niecz. „Za 
wisza”, „Kto zdobędzie pu­
char”* ang., od 1 1.» g. 17;

„Brylantowa ręka”, radź., od 
14 i, g. 19.15.

NOWY PORT „1 Maja” — 
i,Kartki z przeszłości”, radź., 
od 12 1., g. 16; „Święty za­
stawia pułapkę”, fr., od 14 1, 
godz. 18. 20.

OLIWA „Delfin”, „Porwany 
przez mafię”, wł., od 16 lat, 
godz. 16, 18, 20.

SOPOT „Polonia”, ;,Jak roa
pętałem II wojnę światową”, 
II i III czpoi., od 14 1„ g. 
14. 37. 20. 5

GDYNIA „Warszawa”, ;,Jaii 
rozpętałem II wojnę świato­
wą”, i ser., poi., od 14 lat, 
g. 11, 13.15, 15.30, 17.45, 20. — 
„Atlantic”, „Szósty lipca”, 
radź., od 14 1., g. 16; „Pan 
Wołodyjowski”, poi., od 14 1., 
g. 18. „Goplana”, „Chłopcy z 
placu Broni”, węg., od li 1., 
g. 10, 12.30, 15; „Lew pręży
się do skoku”, węg,, od 16 f„ 
godz. 17.30, 20. „Neptun” — 
„Matka”, radź., od 7 1„ g. 
16" ..Szepczące ściany”, ang., 
od 16 1„ g. is, 20. „Mary­
narz”, „Czekając na życie”, 
ang., od 16 1„ g. 17, i9. —
„Fala”, „Różowa pantera”, 
ang., od 16 1„ g. 15.30, 17.45, 
20. „Promień”, „Pollyanna”, 
USA, od 11 1„ g. 15.30; „Nie 
wspominać o przyczynie 
śmierci”, jug., od 18 1„ g. 
18, 20. „Jagienka”, niecz. — 
„Mewa”, niecz. „Iskra”, „Każ 
demu swoje”, wł., od 18 lat, 
godz. 18.

RUMIA „Aurora”, „Cztery 
damy i as”, fr„ od 18 1.* g. 
18, 20.

— apt. nr 4, ul. Oliwska 83: 
STOGI — apt. nr 60, ul. Ho­
ża 12; ORUNIA - apt. nr 
21, ul. Jedności Robotniczej 
111; ORŁOWO — apt. nr 20, 
ul. Boh. Stalingradu 66.

Ostry dyżur pełnią: u Kli­
nika Chirurgiczna z I Klini­
ką Chorób Wewnętrznych 
AMG.

Wojewódzka Poradnia Cho­
rób Wenerycznych w Gdań­
sku, ul. Długa 84-85 — jest 
CZYNNA CAŁĄ DOBĘ.

GDANSK — apt. nr 106, 
Długa Grobla 7; WRZESZCZ 
— apt. nr 99, ul. Mickiewi­
cza 1—3; OLIWA — apt. nr 
17, ul. Kaprów 4: SOPOT — 
apt. nr 15, ul. Boh. Monte 
Cassino 21; Gdynia — ulica 
Starowiejska 34.

STAŁE DYŻURY PEŁNIĄ _ 
GDANSK — apt. nr 8, aleja 
Zwycięstwa 49; NOWY PORT

LOKALNE:
12.35 Gdański Tygodnik Wiej 

ski, 13.25 Radiowa lista prze­
bojów, 16.05 Zielony handel, 
16.15 Sportowe rozmaitości,
17.00 Przegląd aktualności Wy­
brzeża, 17.25 Muzyczny czwar­
tek, 17.55 „Starzy”, opow. He­
leny Karpińskiej.
OGÓLNOPOLSKIE:

13.40 „Obrońcy”, ode. opow. 
Br. Słomki z tomu „Ten który 
przyszedł”, 14.05 Muzyka dla 
wszystkich, 14.20 Bułgarskie 
impresje mużyezne, 14.45 Błę­
kitna sztafeta, 15.00 Koncert 
muzyki symfonicznej, 19.31 
Transmisja koncertu symfo­
nicznego z Filharmonii Szcze­
cińskiej, 21.00 Wiersze W. Ma­
jakowskiego, 21.10 Orkiestry 
rozrywkowe, 21.25 Chwila pro 
zy, 21.30 Z cyklu „Opery w 
przekroju”, 22.30 Wieczorny re 
laks z Orkiestrą Manuela, 
22.45 „Kroki we mgle — Ro­
dzina”, nowela Maxa van Dre- 
veera, 23.15 Problemy muzyki 
współczesnej, 0.05 — 3.00 Pro­
gram nocny.

PROGRAM III
17.05 Quodlibet, 17.30 „Zie­

mia, którą Bóg dał Kainowi”.
17.40 Aktualności polskiego 
big-beatu, 18.00 Ekspresem 
przez świat, 18.05 Śmierć sło­
nia, 18.35 Sałatka po włosku,

19.00 Naokoło świata — J. Zie 
liński „Sześciu mędrców z bo 
gatego szczęścia”, 19.15 Poe­
zja i piosenka, 19.35 Pod sza­
firową igłą, 20.00 Coś w tym 
jest, 20.15 Z prywatnej płyto­
teki, 20.35 Mała encyklopedia 
corridy, 20.50 Dla ciebie, dla 
mnie, dla was, 21.15 Tylko po 
portugalsku, 21.30 Tawerna 
pod solenizantem, 21.50 Opera 
tygodnia — G. Donizetti „Łu­
cja z Lammermooru”, 22.08 
Gwiazda siedmiu wieczorów
— M. Koterbska, 22.15 Pow. w 
wyd. dźw. „Solaris”, 22.45 Me­
lodie znad Adriatyku, 23.00 
Poetki angielskie XIX wieku
— Elisabeth Barett-Browning, 
23.05 Muzyka polska — mu­
zyką europejską, 23.50 Na do­
branoc śpiewa Nadia.

8.00 Sprawozdanie z meczu 
piłki nożnej Górnik Zabrze 
— A S Roma (powtórzenie),
16.40 Dziennik TV, 16.50 Dla 
młodych widzów: „Ekran z
bratkiem”, 17.55 „STUDIO N”, 
18.10 „Spółdzielcy z Bujako­
wa”, 18,40 Giełda piosenki, 
19.20 Dobranoc, 19.30 Dziennik 
TV, 20.00 „Bitwa pod Budzi- 
szynem”, 20.30 PKF, 20.40 
Teatr Sensacji: Andrzej Zbych 
„Sztylet z monogramem" I 
odcinek z cyklu: „W imieniu 
prawa”, 21.40 Rozmowy o ksią 
żkach, 21.55 Przegląd muzycz­
ny, 22.25 Dziennik TV.

PROGRAM OŚWIATOWY:
9.55 Historia (kl. VIII) Wło­

dzimierz Lenin, 10.55 Język 
polski (kl VII) Henryk Sien­
kiewicz, 11.55 Historia (kl. V) 
„Panowie i poddani", 14.25 i 
22.45 Politechn. TV: Fizyka
(rok I) Dynamika cieczy i ga­
zów, 15.00 i 23.20 Politechn. TV: 
Fizyka (rok I) Opory ruchu,

„Nie wytrzymuję” to ty­
tuł piosenki Wojciecha Mły­
narskiego, którą wraz z wie­
loma innymi śpiewał on na 
poniedziałkowym recitalu w 
Teatrze „Wybrzeże”. Nie cho 
dzi jednak tylko o tytuł; rów 
nie dobrze określić on może 
postawę, jaką zajmuje Mły­
narski — jako autor i wyko­
nawca własnych piosenek — 
wobec najróżniejszych, zasad­
niczych i marginesowych 
spraw, tzw. „życiowych”. Pio 
senki Młynarskiego tworzą 
swoisty system filozoficzny 
autora — chociaż dla niektó­
rych odbiorców mogą być 
jedynie „próbą rozweselenia”, 
to dla innych ukryte w nich 
metafory oddają sens tego, 
czego Młynarski „nie wytrzy- 
muje”: cwaniactwa, tchórzo­
stwa, wygodnictwa i innych, 
„równie przyjemnych” przy­
war ludzkich. O ile jednak 
satyra ostro traktuje wiele 
spraw, to z drugiej strony z 
pewną pobłażliwością, a naj­
częściej sympatią odnosi się 
do drobnych niedociągnięć 
ludzkiego charakteru, trakto­
wanych raczej jako nieszko­
dliwe oznaki indywidualności.

Program, który przedstawił 
Młynarski na poniedziałko­
wym koncercie był zestawio­
ny bardzo zręcznie — obej­
mował on kilka bloków tema 
tycznych, związanych inteli­
gentnymi i dowcipnymi, a 
zarazem bardzo indywidualny 
mi zapowiedziami autora 1 
wykonawcy w' jednej osobie. 
Właśnie swoistym rarytasem 
jest takie zestawienie — bo 
nieczęsto mamy okazję usły­
szeć piosenki tak bardzo „au­
torskie”, którym sam twórca 
dodaje jedyny w swoim ro­
dzaju szlif adekwatności.

Powodzenie Młynarskiego 
zamyka się w trzech punk­
tach: jednym są znakomite
teksty, drugim indywidualizm 
i aktorstwo podkreślające wa 
lory tekstu (doskonałość w 
tej dziedzinie miała swoje 
apogeum w piosence „Spotka 
my się przy wodogrzmotach”, 
będącej parodią typowej, szła 
gierowej twórczości piosenkar 
sklej i jej wykonania), a 
trzecim — umiejętnie dopaso­
wana do tekstu muzyka. Z 
Młynarskim współpracuje ca- 
ly „legion kompozytorski”. 
Trudno tu kogoś wyróżnić, bo 
każdy z twórców reprezentu­
je odmienny styl kompono­
wania, dla przykładu więc 
wymienię A. Zielińskiego, J. 
Senta i J. Wasowskiego.

Na zakończenie kilka słów 
o akompaniamencie Adama 
Matyszkowńcza (fortepian) i 
Jacka Ostaszewskiego (kon­
trabas). Akompaniament zna­
komitego pianisty jazzowego 
był właściwie koncertem sa­
mym w sobie, powiedzieć by 
można* że aż za dobrym, A

to dlatego, że gdy któraś pio 
senka była mniej ciekawa (bo 
przecież nie wszystkie utwory 
to arcydzieła), to wtedy chęt­
niej słuchało się wspaniałych 
i doprowadzonych do perfek­
cji technicznej zwrotów me­
lodycznych Matyszkowicza.

W drugiej części spektaklu 
kilka piosenek odśpiewała żo 
na Młynarskiego — Adrianna 
Godlewska.

Stanisław D ANIELE WICZ

Wczoraj
szesnastce4w

Wczoraj w Szkole Podstawo 
wej nr 16 przy ul. Ubocze w 
Gdańsku odbyła się uroczysta 
akademia dla uczczenia 100 
rocznicy urodzin W. I. Lenina. 
Frzybyły aktyw nauczycielski 
i młodzieżowy wysłuchał <?- 
kolicznościowego referatu, a 
następnie obejrzał przygotowa 
ną przez dzieci i młodzież 
część artystyczną,

Przy okazji warto wspom­
nieć, że dzięki czynowi leni­
nowskiemu, do którego przy­
stąpili nauczyciele, komitet ro 
dzicielski oraz młodzież, szkoła 
została wewnątrz odnowiona*

Tramwaje
98

<8 i .,12“
Dyrekcja WPK GG informu­

je, że w związku z przebu­
dową torowisk na ul. Kartus­
kiej w Gdańsku zostanie ogra 
niczony ruch tramwajowy na 
odcinku od ulicy Hucisko do 
pętli na Siedlcach w dniach 
od 23 do 26 bm. jak niżej:

Od godz. 8-ej 23 bm. do go­
dziny 8-ej 25 bm. tramwaje linii 
„12” będą dojeżdżać od stro­
ny śródmieścia tylko do mi­
janki przy ulicy Goszczyńskie 
go. Tramwaje linii „10” nie 
będą kursować.

Od godz. 8-ej 25 bm dogodź. 
4-ej 27 bm. kursowanie tramwa 
jów linii „10” i 12” od ul. 
Hucisko do pętli na Siedl­
cach zostanie całkowicie wstrzy 
manę. W okresie całkowi­
tego wstrzymania komunikacji 
tramwajowej w dniu 25 i 26 
bm. zostanie uruchomiona na 
omawianym odcinku zastępcza 
komunikacja autobusowa.

Tramwaje linii „12” w dniu 
25 i 26 bm. będą kursować 

Przy ul. Ogrodowej 
do Targu Węglowego,


